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Konferencje 
wyborcze w okręgach 

Mandaty dla kandydatów
do Sejmu

W kilkunastu okręgach wy­
borczych odbyły się w piątek 
dalsze konferencje PZPR, po­
święcone wyborom kandyda­
tów na posłów z ramienia 
partii.

Na konferencji okręgowej 
w Katowicach m. in. kandy­
datem na posła wybrano prze­
wodniczącego Rady Państwa 
_ Edwarda Ochaba. Dwóch 
innych członków Biura Po­
litycznego KC PZPR — 
Edwarda Gierka i Eugeniusza 
Szyra wybrano kandydatami 
w Sosnowcu i Bydgoszczy. W 
konferencji w Puławach u- 
dział wziął sekretarz KC 
PZPR — Witold Jarosiński, 
który też został wybrany kan­
dydatem na posła z tego 
okręgu.

Minister Finansów — Jerzy 
Albrecht, prezes Sądu Naj­
wyższego — Jan Wasilkowski 
oraz przewodniczący Prezy­
dium st. RN — Janusz Za­
rzycki uzyskali mandaty kan­
dydatów z okręgu Warszawa 
Wola, minister spraw we­
wnętrznych — gen. Mieczy­
sław Moczar z okręgu Koń­
skie a minister górnictwa i 
energetyki — Jan Mitręga z 
okręgu Rybnik.

Również w piątek odbyło 
się kilka konferencji Stron- 
nictwą_Demokratycznego; pod­
czas których na kandydatów 
na posłów wybrano wybitnych 
działaczy politycznych i spo­
łecznych m. in. sekretarza ge­
neralnego CK SD — Jana Ka­
rola Wende (Warszawa), mi­
nistra Włodzimierza Lechowi­
cza (Bydgoszcz) oraz Pawła 
Dubiela (Katowice).
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M. Pawłowski i A. Orczyk 
pierwszymi kandydatami do WRN 
Konferencja powiatowa PZPił w (Gnieźnie

Wczoraj odbyła się w Gnieźnie pierwsza w naszym wo­
jewództwie powiatowa konferencja wyborcza PZPR, na 
której dokonano wyboru kandydatów na radnych do Wo ■ 
jewódzkiej Rady Narodowej w Poznaniu i Powiatowej Ra­
dy Narodowej w Gnieźnie.

W obradach uczestniczył 
z-ca kierownika Wydz. Rolne­
go KW PZPR w Poznaniu — 
Janusz Grajewski. Konferen­
cji przewodniczył I sekr. KP 
PZPR — Stanisław Kulesza.

W pierwszej części obrad 
delegaci reprezentujący gnieź 
nieńską organizację partyjną 
dokonali oceny osiągnięć i 
braków w działalności rad 
narodowych powiatu gnieź­
nieńskiego. Ocena dotyczyła 
okresu minionej kadencji ras 
narodowych, a w czasie obrad 
zarysowano główne kierunki 
rozwojowe ziemi gnieźnień­
skiej na lata 1966-70.

Sekretarz KP PZPR Józef 
Ignasiak omówił w referacie 
realizację inwestycji rolnych

w powiecie w ciągu minio­
nych 4 lat, analizując reali­
zację programu wyborczego 
Powiatowego Komitetu Fron - 
tu Jedności Narodu oraz po­
stulaty ludności zgłoszone w 
kampanii wyborczej 1961 r.

W wielu dziedzinach życia 
społecznego i gospodarczegc' 
na ziemi gnieźnieńskiej na­
stąpił znaczny postęp dzięki 
realizacji założeń programu 
wyborczego. Postulaty wy­
borców, wysunięte przed czt? 
rema laty zostały prawie w 
pełni zrealizowane.

Po referacie wywiązała się 
dyskusja oscylująca wokoł 
tych zadań, jakie wynikają z 
uchwał III Plenum KC PZPR

Nowy piracki nalot na DRW
Sa^gon po małym puczu wojskowym

Agencje zachodnie donoszą z Sajgonu, że w piątek łącz­
nie około 220 samolotów amerykańskich dokonało trzech 
nalotów na mosty w Wietnamie Północnym. W sumie zrzu­
cono podczas 
i rakiet.
Wietnamska 

sowa podała w 
rem, że Armia

tych pirackich

Agencja Pra- 
piątek wieczo- 
Ludow-a DRW

zestrzeliła nad prowincją 
Nghe An i nad wyspą Mat 8 
samolotów amerykańskich a 
wiele innych uszkodziła.

Agencja Reutera, powołu­
jąc się na rzecznika marynar­
ki amerykańskiej, donosi w 
depeszy z Sajgonu, że w pią­
tek doszło do bitwy po­
wietrznej w odległości około 
35 rnil na południowy zachód

Przed obchodami 
20-lecia powrotu 
ziem zachodnich
W maju br. odbędą się w 

całym kraju obchody dwu­
dziestolecia powrotu ziem nad 
Odrą, Nysą i Bałtykiem do 
Macierzy, których punktem 
kulminacyjnym staną się uro­
czystości we Wrocławiu 8 ma­
ja z udziałem najwyższych 
władz partyjnych i państwo- 
wych. Tego dnia rozpocznie 
się VIII Tydzień Ziem Za­
chodnich i Północnych, który 
trwać będzie do 15 maja br.

Celem należytego przygoto­
wania udziału Poznania i Wiel 
kopolski w obchodach obrado­
wało wczoraj w klubie ZNP 
Przy pl. Wolności plenarne po­
siedzenie ZW TRZZ z udzia­
łem zaproszonych gości. Zada­
nia aktywu TRZZ w kampanii 
Przedwyborczej omówił kie­
rownik Wydziału Propagandy 
i Kultury KW PZPR — Jan 
Bartkowiak, który nakreślił 
osiągnięcia naszego regionu i 
nerspektywy jego rozwoju w 
latach najbliższych.

Następnie omówiono pro­
gram obchodów 20-lecia ziem 
odzyskanych w Poznaniu i 
Wielkopolsce.

Podczas obrad przewodni­
czący WKPG — Witold Hem- 
Powicz wręczył sekretarzowi 
ZW TRZZ — Edmundowi 
Grabkowskiemu przyznaną 
mu przez Prezydium WRN ho­
norową odznakę „Za zasługi 
w rozwoju województwa po­
znańskiego.” (h)

nalotów około 250 ton bomb

od wyspy Hainan między sa­
molotami typu „Mig” i ame­
rykańskimi myśliwcami od-
rzutowymi typu 
które osłaniały 
USA dokonujące 
terytorium DRW.

Chwilowo brak 
tego starcia.

„Phantom”. 
bombowce 

nalotów na

szczegółów

W 12 godzin po czwartko­
wym małym puczu oficerów 
marynarki przeciwko admi­
rałowi Chung Tan Cang rząd 
sajgoński nadal nie informo­
wał o rozwoju wydarzeń — 
doniosła w piątek rano Agen 
cja Associated Press.

Dzienniki sajgońskie uka­
zały się w piątek z wielkimi 
białymi plamami, z czego moź 
na wnioskować, że opisy 
czwartkowych wydarzeń zdję 
te zostały przez cenzurę.

Jedynie ukazujący się w 
języku francuskim „Le Wiet­
nam Nouveau” podał: że ad­
mirał Chung Tan Cang — do 
wódca marynarki i gen. Pham 
Vang Dong — dowódca okrę­
gu sajgońskiego i były gu­
bernator wojskowy stolicy zo 
stali zawieszeni w pełnieni.: 
swych funkcji.

Admirał Cang uchodził 7^ 
człowieka bardzo blisko zwia 
zanego z byłym premierem i 
byłym dowódcą naczelnym 
południowowietnamskich sił 
zbrojnych gen. Nguyen Khan- 
hem, który przebywa obecnie 
poza granicami kraju jako 
ambasador w misji specjal­
nej. (PAP)

XXII sesja WRN 
w Poznaniu

We wtorek, 13 kwietnia 
br. o godz. 10 w sali Gar­
nizonowego Klubu Oficer­
skiego przy ul. Niezłom ■ 
nych, rozpocznie się XXI1 
Sesja Wojewódzkiej Rady 
Narodowej w Poznaniu 
Rada dokona analizy wy­
konania planu i budżetu 
województwa w roku 1961 
oraz podejmie uchwały w 
sprawie ochrony pszczół.

Pożegnanie przyjaciół
Radziecka delegacja pariyjno- rządowa 

zakończyła wizytę Polsce

9 hm. rano wyjechała z Warszawy udając się w drogę 
powrotną do swego kraju radziecka delegacja partyjno- 
rządowa pod przewodnictwem I sekretarza KC KPZR — 
Leonida Breżniewa.

Delegacja — jak wiadomo 
— przebywała w Polsce z oći 
cjalną wizytą od poniedział­
ku. W tym czasie przeprowa­
dzone zostały polsko-radzie: 
kie rozmowy i odnowiony zo­
stał układ o przyjaźni, współ­
pracy i pomocy wzajemnej 
Jeden dzień goście spędzili 
we Wrocławiu.

Na Dworcu Gdańskim w 
Warszawie delegację bratnie­
go kraju żegnali członkowie 
kierownictwa partii i rządu- 
Władysław Gomułka, Józef 
Cyrankiewicz, Stefan Jędry- 
chowski, Zenon Khszko, Ig­
nacy Loga-Sowiński, Adam 
Rapacki, Marian Spychalski 
Ryszard Strzelecki, Franci 
szek Waniołka, Bolesław Jasz 
czuk, Czesław Wycech, Sta­
nisław Kulczyński, Józef 
Tejchma, Władysław Wicha, 
Bolesław Podedworny, Jan 
Karol Wende, Józef Ozga-

Michalski, Konstanty Dą­
browski, Stefan Ignar, Julian 
Tokarski, Tadeusz Gcde.

Leonid Breżniew i Aleksiej 
Kosygin wraz z Władysła­
wem Gomułką i Józefem Cy-

rankiewiczem przechodzą 
przed frontem kompanii. I Se 
kretarz KC KPZR pozdrawia 
żołnierzy.

Następują serdeczne pożeg­
nania z przybyłymi na dwo­
rzec osobistościami i miesz­
kańcami Warszawy. Członko­
wie delegacji radzieckiej o- 
trzymują pęki kwiatów.

Przywódcy ohu krajów sta-

J. Cyrankiewicz, A. Kosygin, L 
Breżniew i W. Gomułka na try­
bunie przed Dworcem Gdańskim, 
podczas uroczystości pożeanania 
delegacji partyjno - rządowej 

ZSRR.

Najważniejszym obecnie za 
daniem jest wzmożenie wy • 
siłków w zakresie normal­
nych prac związanych z rea­
lizacją planów gospodarczych, 
akcją wiosenną na wsi, u- 
sprawnieniem pracy aparatu 
państwowego i administra­
cyjnego.

W drugiej części konferen­
cji zebrani delegaci wybrał: 
kandydatów na radnych z ra­
mienia PZPR do WRN i PRN 
Gnieźnieńską organizację par 
tyjną będą w wyborach do 
WRN reprezentowali: Marian 
Pawłowski z Goślinowa i An­
toni Orczyk z Bojanie.

(ws)

Jak podaje PIHM — w dniu 10 
bm. przewidywane jest zachmu­
rzenie duże z większymi przeja­
śnieniami i rozpogodzeniami. Tern 
peratura maksymalna od plus 5 
st. do plus 12 st. Wiatry umiar­
kowane i dość silne z kierunków 
wschodnich.

39 mld. zł w PKO
Stan wkładów pieniężnycn 

ludności w PKO osiągnął w 
dniu 31 ubm. kwotę 39 mld 
225 min zł., w tym 37 mld 
88 min zł zgromadzonych ns 
książeczkach oszczędnościo­
wych, a 2 mld 137 min zł na 
rachunkach bieżących i rozl;- 
czeniowych.

W marcu br. wkłady na 
książeczkach oszczędnościo­
wych wzrosły o 468 min zł 
a w okresie całego I kwarta­
łu br. — o 2 mld 72 min zł.

Liczba książeczek oszczęd­
nościowych wzrosła w I 
kwartale br. o 391 tys., z tego 
w marcu — o 155 tys.

Średni stan wkładów na 1 
mieszkańca wynosił w dniu 
31 marca br. 1.183 zł., a śre­
dnia liczba książeczek na 1.009 
mieszkańców — 503. (PAP)

Ostatnie słowa pożegnania wy­
mieniają W, Gomułka i A Kosy­
gin. Na drugim planie L. Breż­
niew żegna sie z 1. Cyrankiewi­

czem.
CAF (2) — Photofax

ją przed mikrofonami. Wła­
dysław Gomułka i Leonid 
Breżniew wygłaszają prze­
mówienia pożegnalne.

Obaj mężowie stanu pod-, 
kreślają, iż dobiegająca koń­
ca wizyta radzieckiej delega­
cji partyjno-rządowej była 
wyjątkowo owocna dla dal­
szego rozwoju stosunków 
między obu krajami.

Przemówienia przyjmowa­
ne są gorącymi oklaskami.

Następnie goście i gospo­
darze przechodzą na peron. 
Idą wzdłuż szpaleru młodzie­
ży. Dziewczęta śpiewają po-

Dokończenie na str. ■!

Społeczeństwo Poznania 
wita nowy układ polsko - radziecki

Podpisanie nowego Układu między Polską Rzeczypospolitą 
Ludową a ZSRR o przyjaźni, współpracy i pomocy wzajem­
nej spotkało się z żywą reakcją społeczeństwa naszego miasta 
i województwa.

Ogólnopolskie seminarium ZMS

0 większy udział młodych inżynierów 
w pracy zakładowych organizacji ZMS

W Małej Auli Politechniki 
wczoraj dwudniowe seminarium
dry inżynieryjno-technicznej 
zacji ZMS”.

Seminarium, w którym bio- 
rą udział przedstawiciele za­
rządów uczelnianych wszyst­
kich uczelni technicznych w 
kraju — zostało przygotowa­
ne przez Zarząd Zakładowy 
ZMS przy HCP oraz Zarząd 
Uczelniany ZMS Politechniki 
Poznańskiej. Jego otwarcia 
dokonał prorektor Politechni­
ki Poznańskiej prof. dr Kazi­
mierz Kapitańczyk, po czym 
wygłoszono dwa referaty.

Na temat roli zakładowych 
organizacji ZMS w procesie 
asymilacji młodego inżyniera 
w nowe środowisko — mówił 
absolwent Politechniki Poznań 
skiej mg", inż. R. Rcćko, a 
przewodniczący Zarządu Za­
kładowego ZMS z „Pometu” 
J. Olejniczak — na temat roli 
uczelnianych organizacji ZMS

w

w

Poznańskiej rozpoczęło się 
na temat: „Rola młodej ka- 
pracy zakładowych organi -

przygotowaniu inżyniera
społecznika.

W referatach i dyskusji po­
ruszano wiele ciekawych 
spraw dotyczących warunków 
oracy młodej kadry inżynie­
ryjno-technicznej w zakładzie, 
kształtowania ich Dostawy spo 
łecznej i zawodowej. Wszyst­
kie wnioski idą w kierunku 
zacieśnienia współpracy stu­
dentów i robotników — człon­
ków ZMS, co pozwoli przy­
szłym inżynierom poznać 
środowisko swojej przyszłej 
pracy oraz jego potrzeby — 
jeszcze w czasie studiów.

W seminarium uczestniczy 
m. in. sekretarz Zarządu Głów 
nego ZMS Władysław La­
skowski oraz I sekretarz Ko­
mitetu Zakładowego PZPR 
Politechniki Poznańskiej dr 
inż. Kazimierz Mielec, (az)

Na licznych wiecach w za­
kładach pracy, fabrykach i 
szkołach omawiano w piątek 
postanowienia nowego ukła­
du, wskazując jednocześnie na 
korzyści jakie przyniosła nam 
20-letnia współoraca z ZSRR 
tak w dziedzinie podnoszenia 
potencjału gospodarczego kra­
ju, jak i umacniania pozycji 
Polski Ludowej na arenie 
międzynarodowej. Sojusz po­
lityczny, gwarancja naszych 
granic zachodnich zapoczątko­
wany wspólnym braterstwem 
broni jest podstawą układu, 
nowym wyrazem serdecznych 
stosunków między oboma 
państwami.

Masówka w Fabryce Narzę­
dzi HCP zgromadziła przed­
stawicieli zakładowej organi­
zacji partyjnej, dyrekcji, rady 
zakładowej oraz załogę. W 
dyskusji głos zabrał m. in. 
pracownik zakładu W-6 K. 
Powalski, który wskazując na 
żywotne interesy łączące oba 
kraje, podkreślił znaczenie no­
wego układu w obliczu rewi­
zjonistycznych ambicji NRF.

Uchwalona następnie rezo­
lucja wyraża głębokie zado­
wolenie i radość z powodu od­
nowienia układu.

Bundesrat zatwerdził 
uchwałę Bundestagu

Zachodnioniemiecki Bund°s 
rat (izba przedstawiciel: 
krajów NRF) zatwierdził w 
piątek uchwalę Bundestagu 
przedłużającą okres ścigania 
zbrodni hitlerowskich do dnia 
31 grudnia 1969 r.

Po zatwierdzeniu tej u- 
chwały przez prezydenta NRF, 
Luebkego, nabierze ona mocy 
obowiązującej ustawy. (PAP}

Podobne wiece odbyły się w od­
działach Zakładów Metalurgicz­
nych Pomet. Uchwalone tam re­
zolucje, przyjmowane były gorą­
cymi oklaskami.

W Poznańskiej Fabryce Wodo­
mierzy i Gazomierzy w wielkim 
wiecu uczestniczyła cała załoga.

Zakłady Naprawcze Taboru Ko­
lejowego i Poznańskie Zakłady Na 
prawy Samochodów’ podjęły re­
zolucje, wyrażające zadowolenie 
z podpisania układu.

Również młodzież Studium Nau 
czyciclskiego nr 2 — rówieśnicy 
poprzedniego ukłaćiu o przyjaźni 
witają nowy układ gwarancją do­
brych wyników w nauce.

Gorąco przyjęła wiadomość o za­
warciu now'ego układu, załoga 
Elektrowni Adamów.

Dalsze wiece odbyły się w dniu 
wczorajszym w Fabryce Pluszu 
i Aksamitu w Kaliszu w pilskich 
zakładach „Lumen” oraz w Za­
kładach Naprawczych Taboru 
Kolejowego w Ostrowie.

Młodzież Technikum Ekono­
micznego im. St. Staszica w Po­
znaniu wyraąa dumę z efektów 
współpracy: nowoczesnych fa­
bryk, stoczni, kopalń i wielu in­
nych symboli przyjaźni między 
Polską, a ZSRR, (wa)

Katastrofa 
w japońskiej kopalni 

W piątek w kopalni towa­
rzystwa „Nittecu Kobio” (wy­
spa Jaku prefektura Nagasa­
ki) nastąpił wybuch. Pod 
ziemią zostało ponad 30 osób. 
Spośród 12 uratowanych gór­
ników, 2 jest ciężko rannych. 

Przyczyny katastrofy są nie 
znane, wiadomo jednak, że 
prace w tej kopalni już daw- 

" no powinny być przerwane w 
związku ze złymi warunka- 

) mi eksploatacji. (PAP)



25 rocznica najazdu 
hitlerowskiego

na Norwegię
W związku z 25 rocznicą 

najazdu hitlerowskiego na 
Norwegię (9. IV. 1940 r.) w 
wielu miastach norweskich 
odbyły się uroczystości żałob 
ne oraz pochody weteranów 
II wojny światowej i inwa­
lidów.

Król Norwegii Olav V wziął 
udział w uroczystości składa­
nia wieńców u stóp pomnika 
poległych żołnierzy norwe­
skich i członków ruchu opo­
ru w twierdzy Akershus.

Podział funduszu 
w Wytwórni Wyrobów Tytoniowych

Gdy półtora roku temu padła propozycja przyłączenia 
Kościańskiej Wytwórni Cygar do Wytwórni Wyrobów Ty­
toniowych w Poznaniu wśród jej załogi niejeden się żach­
nął. Przecież do Kościana jest 50 km! Czy takie dalekie 
połączenie zda egzamin? Czy nie wzrosną koszty?
Dwa miesiące temu, przy 

rozpatrywaniu wyników pier­
wszego roku wspólnego go­
spodarowania już nikt nie 
miał wątpliwości. Połączenie 
wyszło obu wytwórniom na 
dobre. Wzrosła wydajność pra­
cy, znacznie poprawiła się 
jakość wyrobów, zmalała ad­
ministracja i spadły koszty. 
W porównaniu do roku 1963 
rentowność połączonych wy­
twórni wzrosła o 6 milionów 
złotych!

Jaka z tego korzyść dla za­
łogi? Samorząd robotniczy 
Wytwórni zbiera się dzisiaj 
dla przedyskutowania podzia­
łu funduszu zakładowego, któ­
ry wynosi 1 milion 123 tys. zł. 
Propozycje są następujące:

Po odliczeniu ustawowych 
25 procent na zakładowy fun­
dusz mieszkaniowy, z pozo­
stałej kwoty projektuje się 
przeznaczyć 186 400 zł na spo­
życie zbiorowe załogi (na na­
grody za współzawodnictwo 
pracy, na żłobek, przedszkole, 
kolonie, wczasy, kulturę, zdro­
wie itp.) a resztę: 674 376 zł 
wypłacić załodze jeszcze przed 
świętami w postaci nagród. 
Na każdego członka załogi 
przypadnie więc około 30 pro­
cent średniej płacy miesięcz­
nej. Na święta — jak znalazł.

_.i u „Cegielskiego”
Wygospodarowany w roku 

ubiegłym fundusz zakładowy 
(w wysokości około 27 min. 
zł) dzielił także wczoraj samo­
rząd robotniczy Zakładów „H. 
Cegielski”. 25 procent tej 
sumy przeznaczono na zakła­
dowy fundusz mieszkaniowy: 
spore kwoty na rozwój współ­
zawodnictwa pracy, kultury i 
zdrowia załogi; dotacja na 
akcje socjalną itp., a dopiero

| Bun<lesia«g w Berlinie

Prowokacyjna 
pielgrzymka

Od poniedziałku trwa w Berlinie zachodnim im­
preza, której nadano nazwę „tydzień parlamen­
tarny”. Gwoździem programu owego „tygodnia” 
stała się — zorganizowana w ub. środę, sesja za­
chodnioniemieckiego Bundestagu. W pierwszej po­
łowie tygodnia odbywały się już w Berlinie za­
chodnim posiedzenia komisji, a także parlamen­
tarnych frakcji: CDU, SPD, FDP — te ostatnie w 
częściowo odbudowanym gmachu Reichstagu. W 
środę zebrał się ponadto w zachodnioberlińskiej 
Kongresshalle boński gabinet pod przewodnictwem 
Erharda.

Wszystko to odbywało się przy akompaniamencie 
wzmożonej propagandy zachodnioniemieckiej, pod­
kreślającej „prawo” NRF do odbywania sesji par­
lamentu w Berlinie zachodnim i potępiającej „bez­
prawie”, jakiego rzekomo dopuszczają się władze 
NRD.

Prowokacyjny cel pielgrzymki do Berlina jest 
absolutnie oczywisty. Nie ulega przecież wątpli­
wości, że Bundestag mógł obradować w swej sta­
łej siedzibie na terytorium NRF, w skład którego 
nie wchodzi Berlin zachodni. Po sześciu latach, 
boński parlament nagle znów zapragnął zebrać się 
w Berlinie zachodnim i doprowadził do sesji, mimo 
kilkakrotnych ostrzeżeń ze strony rządu NI^D.

W istocie mamy tu do czynienia z samowolą: z e 
strony NRF. Rozpatrując probierń ze stano­
wiska racji geograficznych, Berlin zachodni, poło­
żony w centrum obszaru NRD, nie może stanowić 
terytorium, wchodzącego w skład „Bundesrepu- 
blik”. Także racje prawne przemawiają zdecydo­
wanie na korzyść NRD. Jako enklawa na terenie 
NRD, Berlin zachodni został uznany przez władze 
radzieckie i rząd Republiki Demokratycznej za 
„samodzielną jednostkę polityczną”; wyraźnie o 
tym mówi Układ o Przyjaźni, Pomocy Wzajemnej 
i Współpracy, zawartej pomiędzy ZSRR i NRD. 
Jeśli chodzi o deklaracje mocarstw zachodnich, 
szczególnie znamienne jest oświadczenie z roku 
1949, kiedy to powstająca NRF postanowiła prawa 
swej konstytucji rozciągnąć także na Berlin za­
chodni; sprzeciwili się temu zdecydowanie komisa­
rze alianccy stwierdzając, że n i.e iu o ż n ą włą­

czać obszaru zachodnioberlińskiego do organizmu 
Niemieckiej Republiki Federalnej.

W tych warunkach, gdy prowokacyjny charakter 
imprezy bońskiej nie budzi wątpliwości, gdy nie 
skutkują ostrzeżenia kierowane do Bonn ze strony 
rządu NRD, można było oczekiwać, iż władze Nie­
mieckiej Republiki Demokratycznej skorzystają ze 
swych uprawnień do kontrolowania ruchu pomię­
dzy terytorium NRF a Berlinem zachodnim. Tak 
się też stało: rząd NRD wprowadził w ostatnich 
dniach czasowe ograniczenia przejazdu autostrada­
mi i koleją na wspomnianej trasie (restrykcje nie 
dotyczą m. in. transportów wojskowych mocarstw 
okupujących Berlin zachodni).

Ta protestacyjna demonstracja ze strony Nie­
mieckiej Republiki Demokratycznej — bo tak 
trzeba rozumieć zarządzenie o czasowych ograni­
czeniach komunikacyjnych — zmusiła bońskich 
„pielgrzymów” do wyłącznego korzystania z linii 
lotniczych i przysporzyła im sporo kłopotów. 
Między innymi z punktu kontrolnego na trasie: 
granica NRF — Berlin zachodni, cofnięto zdążają­
cego na posiedzenie Bundestagu, zachodnioberliń'- 
skiego nadburmistrza — Brandta; musiał on za­
wrócić do Hamburga, by stamtąd kontynuować po­
dróż samolotem.

Bońscy politycy postawili na swoim; Bundestag 
zebrał się w Berlinie zachodnim w hali kongreso­
wej, położonej nieopodal granicy Berlina Demo­
kratycznego. Prasa NRF odnotowuje to posiedze­
nie parlamentu jako wydarzenie dużej wagi. En- 
tu^iazmu tego nie podziela jednak znaczna część 
prasy Zachodu, liczni jej komentatorzy. Najdo­
sadniejszą opinię o bundestagowej pielgrzymce wy­
raził dziennik „The Sun”:

„Posiedzenie zachodnioniemieckiego parlamentu 
w zachodnim Berlinie jest rozmyślną i g.upią pro­
wokacją (...). Od kilku dni Berlin staje się znów 
miejscem gorącym. I po co?”

Właśnie — po co? Chyba po to, by w centrum 
Europy doprowadzić znów do poważnego zaostrze­
nia sytuacji. Jeśli o to chodzi, to bońskim prowo­
katorom cel osiągnąć się udało. Sedno w tym, że 
sam Erhard, gdyby nie czuł milczącej zgody ze 
strony amerykańskich protektorów, być może nie 
poważyłby się w obecnej sytuacji na organizowa­
nie imprezy o tak znacznym rozmachu. I dlatego 
odpowiedzialność za „tydzień parlamentarny” w 
Berlinie zachodnim oraz związane z tą prowoka­
cją konsekwencje — spadają również na mocarstwa 
zachodnie.

STEFAN ORYCKI
P. S.: Uzupełnieniem tych, prowokacyjnych „wy­

padów” bońskich polityków do Berlina zachodnie­
go będzie zapowiadana sesja Bundesratu.

Pożegnanie przyjaciół
Dokończenie ze str. I 

pularną w Polsce radziecką 
piosenkę: „Zawsze niech bę­
dzie słońce”. Rozlega się grom 
kie harcerskie „czuwaj” i 
znów kwiaty.

Wśród śpiewu młodzieży i 
jej okrzyków w języku pol­
skim i rosyjskim; „Do widze­
nia drodzy przyjaciele!”, „Po­
zdrawiamy młodzież radziec­
ką!” — członkowie delegacji 
wsiadają do pociągu,

*
O godzinie 13.40 pociąg spe 

cjalny, wiozący delegację par 

reszta do indywidualnego po­
działu według zasług.

Wypłaty nagród dokonane 
będą jeszcze przed świętami 
za pośrednictwem PKO. Na­
turalnie, po odliczeniu wypła­
conych w roku ubiegłym na­
gród zaliczkowych oraz po 
sprawdzeniu, czy Oddział w 
którym dany pracowmik jest 
zatrudniony w roku ubiegłym 
wykonał swe zadania? (pch)

Zakończenie 
obrad RWPG 

o
W piątek, 9 bm. Komitet Wy­

konawczy RWPG rozpatrzył prze­
de wszystkim materiały, przygo­
towane przez Komisję Maszynową 
Rady. Zawierają one m. in. wy­
kaz wyrobów nie produkowanych, 
względnie produkowanych w nie­
dostatecznych ilościach w krajach 
RWPG, co do których Komisja o- 
pracuje zalecenia, mające na celu 
zaspokojenie potrzeb krajów człon 
kowskich w latach 1966—1970.

Wykaz ten obejmuje 36 pozycji.
W czasie obrad rozpatrzono tak­

że i zaakceptowano protokoł o 
współpracy między RWPG i OWŁ 
— Organizacją Współpracy Łącz­
ności, skupiającą kraje socjali­
styczne. Protokoł ten będzie pod­
pisany z jednej strony przez se­
kretarza RWPG — Nikołaja Fad- 
diejewa, a z drugiej — przez mi­
nistra łączności PRL — Zygmunta 
Moskwę, upoważnionego przez 
konferencje ministrów łączności 
krajów członkowskich OWŁ.

Omawiano również inne zagad­
nienia, a także projekty uchwał i 
zaleceń, przygotowane przez gru­
py specjalistów.

Tegoż dnia wieczorem Komitet 
Wykonawczy zakończył swe XVII 
posiedzenie. Podpisano odpowie­
dni protokoł, a także uzgodniono 
komunikat końcowy, który zo­
stanie opublikowany w niedzielę, 
11 bm. (PAP)
(iiiiHiniiiiiiiiiiiiiHiiiiiiiHiimitiiiiiniiiiiiiimi

Dzisiejszy serwis informacyjny 
opracował Janusz Marciszewski. 

tyjno-rządową ZSRR — prze 
kroczył granicę Polski. W Te­
respolu gości radzieckich że­
gnały kilkutysięczne rzesze 
ludności. Do zebranych prze­
mawiali L. Breżniew i A. Ko­
sygin oraz I sekretarz KW 
PZPR w Lublinie — Włady­
sław Kozdra.

DEPESZA PARTYJNO- 
RZĄDOWEJ DELEGACJI

ZSRR
Leonid Breżniew i Aleksiej 

Kosygin opuszczając teryto­
rium Polski przesłali na rę­
ce Władysława Gomułki, Ed­
warda Ochaba i Józefa Cy­
rankiewicza depeszę nastę­
pującej treści:

Wracając do ojczyzny za­
bieramy z sobą najlepsze 
wspomnienia o ciepłych, ser­
decznych spotkaniach na goś 
cinnej ziemi polskiej.

Pozwólcie raz jeszcze wy­
razić nasze podziękowanie 
Komitetowi Centralnemu 
PZPR, rządowi Polskiej Rze­
czypospolitej Ludowej i oso­
biście Wam, drodzy towarzy­
sze, za serdeczne i braterskie 
przyjęcie zgotowane naszej 
delegacji.

O CZYM PISZE PRASA 
ZSRR

„"Wielki dzień w historii 
narodów-braci” pisze dzien­
nik „Sowietskaja Rossija” 
„Manifestacja jedności i bra­
terstwa” stwierdza „Trud”, 
„Niezłomny sojusz brater­
stwa” oświadcza „Komsomol- 
skaja Prawda”.

Wszystkie dzienniki radziec 
kie zamieszczają na pierw­
szych kolumnach tego rodza­
ju tytuły i nagłówki oraz do­
noszą o uroczystym podpisa­
niu 8 bm. w Warszawie u- 
kładu o przyjaźni, współpra­
cy i pomocy wzajemnej mię­
dzy Polską i Związkiem Ra­
dzieckim. (PAP)

Układ między PRL a ZSRR 
o przyjaźni, współpracy i wzajemnej pomocy

Rada Państwa Polskiej Rze­
czypospolitej Ludowej i Pre­
zydium Rady Najwyższej 
Związku Socjalistycznych Re­
publik Radzieckich.

potwierdzając wierność ce­
lom i zasadom głoszonym w 
Układzie o przyjaźni, pomo­
cy wzajemnej i współpracy 
powojennej, zawartym między 
Polską a Związkiem Radziec­
kim w dniu 21 kwietnia 1945 
roku,

pragnąc utrwalić zasadniczy 
przełom w stosunkach między 
sąsiadującymi narodami Pol­
ski i Związku Radzieckiego, 
jaki dokonał się w toku współ 

W Parku Przyjaźni na Cytadeli 

Rozpoczęto kolejny etap 
czynów społecznych

Zainaugurowanie czynów 
społecznych w Poznaniu nastą­
piło wczoraj przy budowie 
Parku Przyjaźni i Braterstwa 
Broni Polsko-Radzieckiej na 
Cytadeli. Do ogólnomiejskiego 
czynu stanęli członkowie Po­
znańskiego Komitetu FJN z 
jego przewodniczącym prof. 
dr. S. Smolińskim.

Udział w pracach nad po­
rządkowaniem otoczenia przy­
szłego militarium wzięli także: 
sekretarz KW PZPR — E. 
Zimmcr, członkowie Prezy­
dium RN Poznania z prze­
wodniczącym J. Kusiakiem, 
radni i członkowie Komisji 
Rady, dyrektorzy miejskich 
przedsiębiorstw oraz przewod­
niczący niektórych Prezydiów 
DRN.

Wśród uczestników czynu 
nie zabrakło również człon­
ków Prezydium Zarządu Miej­
skiego ZMS oraz ZMS-owców 
ze Starego Miasta.

Od wczoraj zatem systema­
tycznie przebiegać będzie bu­
dowa w czynie społecznym 
Parku Przyjaźni. W tym roku 
planuje się wykonać dużo m. 
in. przy zazielenianiu tego te­
renu.

Również wczoraj zainaugu­
rowano czyny społeczne na 
Jeżycach, Wildzie i Nowym 
Mieście. Mieszkańcy Grunwal­
du i Starego Miasta realizację 
tegorocznych prac społecznych 
rozpoczną w niedzielę, 11 bm.

Do końca tego roku miesz­
kańcy naszego miasta zade­
klarowali realizację czynów 
społecznych o wartości około 
66 min. zł. (a)

Pokaz „Pasażerki"
W związku z obchodami 20 rocz­

nicy wyzwolenia Oświęcimia w 
ambasadzie PRL w Waszyngtonie 
odbył się w czwartek pokaz fil­
mu Munka „Pasażerka”. Film 
wywarł silne wrażenie na licznie 
zgromadzonych gościach.

nej walki z najeźdźcą hitle­
rowskim oraz kierując się 
niezmiennym dążeniem do 
umacniania przyjaźni, współ­
pracy i wzajemnej pomocy 
obu socjalistycznych państw, 

przeświadczone, że dalszy 
rozwój stosunków na tych za­
sadach odpowiada żywotnym 
interesom narodów obu 
państw i całej wspólnoty so­
cjalistycznej oraz będzie się 
przyczyniać do ich wszech­
stronnego rozwoju i wypeł­
nienia ich historycznych za­
dań,

dając wyraz wspólnym dą­
żeniom Polskiej Rzeczypospo­
litej Ludowej i Związku So­
cjalistycznych Republik Ra­
dzieckich, konsekwentnie pro­
wadzących politykę pokojo­
wego współistnienia państw o 
odmiennych ustrojach spo­
łecznych oraz nieugięcie wal­
czących o umocnienie pokoju 
zgodnie z celami i zasadami 
karty Narodów Zjednoczo­
nych,

stwierdzając, że gdy jedno 
'z dwóch państw niemieckich 
— Niemiecka Republika De­
mokratyczna, która zrealizo­
wała zasady układu poczdam­
skiego, skutecznie przyczynia 
się do zapewnienia bezpie­
czeństwa w Europie i utrwa­
lenia pokoju międzynarodo­
wego, militaryzm zachodnio- 
niemiecki zagraża bezpieczeń­
stwu w Europie,

zdecydowane przestrzegać 
zobowiązań wynikających z 
Układu Warszawskiego o 
przyjaźni, współpracy i po­
mocy wzajemnej z dnia 14 
maja 1955 roku,

zważywszy, że układ o 
przyjaźni, pomocy wzajemnej 
i współpracy powojennej, za­
warty między Polską a Związ­
kiem Radzieckim w dniu 21 
kwietnia 1945 roku, który ode­
grał doniosłą rolę w rozwoju 
przyjaznych stosunków między 
obu państwami, wymaga od­
nowienia z uwzględnieniem 
bogatego doświadczenia roz­
woju stosunków polsko-ra­
dzieckich oraz zmian, jakie 
nastąpiły na święcie,

postanowiły zawrzeć ni­
niejszy układ i w tym celu 
uzgodniły, co następuje:

ARTYKUŁ 1
Wysokie umawiające się 

strony będą, zgodnie z zasa- 
j-dami socjalistycznego interna-

Komunikat w związku z wizytą
delegacji partyjno-rządowej ZSRR

Na zaproszenie Komitetu Centralnego Polskiej Zjednoczo­
nej Partii Robotniczej i rządu Polskiej Rzeczypospolitej Lu­
dowej przebywała w Polsce, w dniach od 5 do 9 kwietnia 
1965 roku z oficjalną wizytą, delegacja partyjno-rządowa 
Związku Socjalistycznych Republik Radzieckich z pierwszym 
sekretarzem Komitetu Centralnego Komunistycznej Partii 
Związku Radzieckiego — Leonidem Breżniewem na czele.
W czasie swego pobytu w 

Polsce delegacja partyjno-rzą­
dowa Związku Radzieckiego 
spotkała się z ludnością War­
szawy i Wrocławia oraz zwie­
dziła niektóre obiekty prze­
mysłowe. Społeczeństwo pol­
skie zgotowało delegacji ser­
deczne przyjęcie, dając wyraz 
uczuciom nierozerwalnej przy­
jaźni jaka łączy narody Polski 
i Związku Radzieckiego.

W czasie wizyty odbyły się 
rozmowy między delegacjami 
partyjno-rządowymi PRL i 
ZSRR. Rozmowy przebiegały 
w duchu pełnego wzajemnego 
zrozumienia i braterskiej so­
lidarności.

Obie strony stwierdziły, że 
ścisłe więzy sojuszu, przyjaźni 
i współpracy między obu kra­
jami posiadają ogromne zna­
czenie dla dalszego ich rozwo­
ju, dla bezpieczeństwa Polski 
i Związku Radzieckiego, dla 
sprawy socjalizmu i pokoju.

Obie strony podpisały na 
okres 20-tu lat układ o przy­
jaźni, współpracy i wzajemnej 
pomocy, który stanowi prze­
dłużenie polsko - radzieckiego 
sojuszu, zawartego w roku 
1945.

W toku wizyty obie strony 
omówiły aktualne problemy 
sytuacji międzynarodowej. Są 
one w pełni zgodne co do śród 
ków przeciwdziałania niebez­
pieczeństwom, jakie stwarza­
ją dla pokoju w Europie agre­
sywne poczynania imperializ­
mu zachodnioniemieckiego, re­
alizowane przy poparciu nie­
których mocarstw zachodnich, 
a w szczególności plany, które 
otworzyłyby drogę dla zbro­
jeń nuklearnych Niemieckiej 

cjonalizmu, umacniać wieczną 
i niezmienną przyjaźń, rozwi­
jać wszechstronną współpracę 
i udzielać sobie wzajemnej 
pomocy w oparciu o zasady 
równouprawnienia, poszano­
wania suwerenności i nieinge- 
rowania w sprawy wewnętrzne 
drugiej strony.

ARTYKUŁ 2
Wysokie umawiające się 

strony będą rozwijać i pogłę­
biać współpracę gospodarczą 
i naukowo-techniczną opar­
tą na zasadzie wzajemnych 
korzyści i przyjacielskiej po­
mocy oraz uczestniczyć w re­
alizacji wielostronnej współ­
pracy w ramach Rady Wza­
jemnej Pomocy Gospodarczej.

ARTYKUŁ 3
Wysokie umawiające się 

strony będą umacniać łączące 
je więzi kulturalne, w szcze­
gólności rozwijać wzajemne 
stosunki i współpracę w dzie­
dzinie szkolnictwa, nauki, 
sztuki, prasy, radia, telewizji, 
filmu oraz wychowania fizycz 
nego.

ARTYKUŁ 4
Wysokie umawiające się 

strony będą ’ kontynuować 
swoje wysiłki w celu zapew­
nienia międzynarodowego po­
koju i bezpieczeństwa, dopro­
wadzenia do powszechnego i 
całkowitego rozbrojenia oraz 
ostatecznej likwidacji kolonia 
lizmu. W związku z tym wy­
sokie umawiające się strony 
będą współdziałać z innymi 
państwami w wysiłkach dla 
urzeczywistnienia tych celów.

ARTYKUŁ 5

Yrysokie umawiające się 
strony będą niezmiennie zmie 
rzkć do pokojowego rozwoju 
stosunków w Europie i stwier 
dzają ponownie, że jednym z 
podstawowych czynników 
bezpieczeństwa europejskiego 
jest nienaruszalność granicy 
państwowej Pblskiej Rzeczy­
pospolitej Ludowej na Odrze 
i Nysie Łużyckiej.

ARTYKUŁ 6

Wysokie umawiające się 
strony będą wspólnie stoso­
wać wszystkie, dostępne jm 
środki w celu usunięcia groź­
by agresji ze strony zachod- 
nioniemieckich sił militaryz- 
mu i odwetu lub jakiegokol- 

Republice Federalnej. Obie 
strony omówiły kroki zmierza­
jące do zapewnienia bezpie­
czeństwa w Europie.

Obie strony dokonały oceny 
poważnej dla pokoju świato­
wego sytuacji powstałej w wy 
niku zbrojnej agresji Stanów 
Zjednoczonych przeciwko De­
mokratycznej Republice Wiet­
namu i omówiły wnioski wy­
nikające z rozwoju wydarzeń 
w tym rejonie. Obie strony 
potwierdziły swą całkowitą 
solidarność z Demokratyczną 
Republiką Wietnamu.

Obie strony wymieniły po­
glądy na temat najważniej­
szych problemów międzynaro­
dowego ruchu komunistyczne­
go i robotniczego. Podkreślo­
no pilną konieczność umocnie­
nia jedności całej wspólnoty 
krajów socjalistycznych i 
wszystkich partii komunistycz 
nych i robotniczych w walce 
o pokój, przeciwko agresyw­
nym poczynaniom imperializ­
mu.

Rozmowy potwierdziły peł­
ną jednomyślność i zgodność 
poglądów obu stron we wszyst 
kich omawianych problemach.

Pierwszy sekretarz Komite­
tu Centralnego Komunistycz­
nej Partii Związku Radziec­
kiego — Leonid Breżniew i 
przewodniczący Rady Mini­
strów Związku Socjalistycz­
nych Republik Radzieckich —■ 
Aleksiej Kosygin, zaprosili w 
imieniu Komitetu Centralnego 
KPZR i rządu ZSRR polską 
delegację partyjno - rządową 
do złożenia wizyty przyjaźni 
w Związku Radzieckim. Za­
proszenie zostało z zadowole­
niem przyjęte. (PAP) 

wiek innego państwa, które 
by się z nimi sprzymierzyło.

ARTYKUŁ 7
W przypadku napaści zbrój 

nej na jedną z wysokich u- 
mawiających się stron przez 
jakiekolwiek państwo lub gru 
pę państw, o których mowa 
w artykule 6, druga wysoka 
umawiająca się strona, w wy­
konaniu prawa do samoobro­
ny indywidualnej lub zbioro­
wej, zgodnie z artykułem 51 
Karty Narodów Zjednoczo­
nych, niezwłocznie udzieli jej 
wszelkiej pomocy, w tym 
również wojskowej, oraz po­
parcia wszystkimi środkami, 
którymi rozporządza.

O krokach, podjętych zgo­
dnie z postanowieniami niniej 
szego artykułu, wysokie uma­
wiające się strony zawiado­
mią Radę Bezpieczeństwa i 
będą działać w myśl odpo­
wiednich postanowień Karty 
Narodów Zjednoczonych.

ARTYKUŁ 8
Wysokie umawiające się 

strony będą się porozumie­
wać i konsultować we wszy­
stkich dotyczących ich waż­
niejszych zagadnieniach mię­
dzynarodowych.

ARTYKUŁ 9
Układ niniejszy podlega ra­

tyfikacji i wejdzie w życie w 
dniu wymiany dokumentów 
ratyfikacyjnych, która nastąpi 
w Moskwie w możliwie bli­
skim terminie.

Układ niniejszy zawarty 
jest na okres dwudziestu lat 
i ulega automatycznie prze­
dłużaniu, każdorazowo na 
dalsze pięć lat, jeżeli żadna z 
wysokich umawiających się 
stron, nie wypowie go na 
dwanaście miesięcy przed u- 
pływem danego okresu.

Sporządzono w Warszawie 
dnia 8 kwietnia 1965 roku, W 
dwóch egzemplarzach, każdy 
w językach polskim i rosyj­
skim, przy czym obydwa tek­
sty posiadają jednakową moc.

Z upoważnienia 
Prezydium Rady Najwyższej 

Związku Socjalistycznych 
Republik Radzieckich 

(—) L. BREŻNIEW 
(—) A. KOSYGIN

Z upoważnienia
Rady Państwa Polskiej 

Rzeczypospolitej Ludowej 
(—) W. GOMUŁKA

(—) J. CYRANKIEWICZ
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Przerzucane na linię Noteci odwody niemieckie, powstrzymują 

także natarcie 12 korpusu pancernego, rozwijane z rejonu Ino­
wrocławia poprzez Łabiszyn, Kcynię, Szamocin, z zamiarem prze­
bicia sie aż w rejon Piły. Co prawda w wyniku zniszczenia już 
wieczorem 21 stycznia niemieckiej osłony na przedpolu Kcyni, 
w kilka zaledwie godzin później zajęty zostaje Szamocin. Cóż 
kiedy4 niepowodzeniem kończą się natychmiast podjęte próby 
sforsowania Noteci w kierunku na Białośliwie i Miasteczko Kra­
jeńskie. Wkrótce zaś i fu nadciągają świeże oddziały niemiec­
kie. Opór hitlerowców krzepnie. Wojska 12 gwardyjskiego kor­
pusu pancernego, stojąc — wobec braku „szarej piechoty" przed 
niewykonalnym zadaniem, będą musiały tkwić w rejonie Szamo­
cina aż do 25 stycznia...

W łakiei sytuacji główna role w utorowaniu prawoskrzydło-
wym siłom zgrupowania uderzeniowego 1 Frontu Białoruskiego 
drogi na przedwojenne terytorium państwowe 
qenerał Bogdanów wyznacza 1 krasnodarskiemu 
chanizowanemu pułkownika Kriwoszejna.*

Trzeciej Rzeszy, 
korpusowi zme-

Jednosfki tego korpusu, po przezwyciężeniu osłrepo kryzysu
paliwowoqo, który w dniu 20 stycznia powstrzymał przejściowo 
część sił w rejonie Sompolna, już nasłepneqo dnia nadrobiły 
początkowe zaleqłości. Wykorzystując zamieszanie i panikę, wy­
wołane wśród Niemców pojawieniem sie już w sobotę czołqów 
radzieckich w reionie Trzemeszna, Mogilna (to dawał o sobie 
znać 9 pułk czołgów), same też śmiało manewrując i zadając 
szybkie, druzgocące ciosy resztkom znajdujących się w odwro­
cie oddziałów niemieckich, przebyły w ciąqu jednego dnia trasy 
ponad 70 kilometrów.

Jeszcze w niedzielę, 21 stycznia, dwie spośród brygad korpu- 
su — 219 pancerna i 19 zmechanizowana — osiągnęły całością 
swych sił pasmo jezior żnińskich i skupiły sie w uderzeniowy 
kułak w rejonie Roaowa. Natomiast pozostałe dwie brygady 
zmechanizowane — 35 i 37 — tworząc teraz drugi rzut wojsk 
korpusu, skoncentrowały się na południu od Pakości.

Liczono na krótki choćby odpoczynek. Ponadto zaś, oczeki­
wano na uzupełnienie paliwa. Cóż, kiedy jeszcze tegoż dnia wie- 
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czorem, zanim zdołano choćby odsapnąć i zanim dotarły pierw­
sze cysterny, nadszedł nowy, naglący rozkaz generała Boqda- 
nowa. Kontynuować natychmiast działania w kierunku Czarnko­
wa i Chodzieży. Sforsować jak najszybciej — w miarę możności 
z marszu — Noteć i uniemożliwić usadowienie się na niej Niem­
ców; zwłaszcza na tym odcinku środkowego biegu rzeki, gdzie 
skręcając na południe tworzy łuk, mogący być wykorzystany 
przez przeciwnika, jako worek naturalnej przeszkody, szczegół-
nie nadającej sie do teqo, 
kontratakami od północy i 
dzieckie.

By jednak dotrzeć choćby

by „zaszyć" w niej ewentualnymi 
południa wchodzące tam siły ra-

nad wyznaczony odcinek Noteci —
frzeba było pokonać odleqłość co najmniej 80 kilometrów. Że 
zaś z zasobami paliwa (a także amunicji) było już — łaqodnie 
mówiąc — krucho, qenerał Kriwoszejn, ponownie zmuszony zo­
stał do wydzielenia dla realizacji napiętych zadań tylko części 
sił sweqo korpusu. Dokonania łakieqo ich zestawu, by działa­
jące siły, dysponując optymalna mocą uderzeniowa, można było 
zaopatrzyć w dostateczne ilości paliwa i amunicji. Postanowił nie 
zrezyqnować ze zmasowanego łaranu 219 bryqady pancernej.

Otrzymała ona rozkaz z rejonu Roqowa przerwać się szybkim 
zaaonem wszystkich swych sił ku Chodzieży i słamłęd pod 
Czarnków, z marszu sforsować Noteć i kontynuować działania w 
kierunku zachodnim. Na lewym skrzydle bryqady pancernej miały 
także uderzyć ku Noteci oddziały awanqardowe dwóch bryqad 
zmechanizowanych — 19 i 37. Wydzielone z ich składu pod łym 
katem, by nie odczuwając niedostatków zaopatrzeniowych, 
moqły swobodnie manewrować na tyłach przeciwnika, zaś po 
osiaqnięciu Noteci wywalczyć przyczółki i utrzymać je do czasu 
nadciaonięcia już najkrótsza droga (w najbardziej ekonomiczny 
sposób) qłównych sił korpusu.

Do realizacji łych zadań przystąpiono natychmiast. 219 bry- 
qada pancerna pułkownika Weinruba uderzyła z Roqowa w kie­
runku Wapna. W ciągu następneqo dnia — korzystając z dotych­
czasowych sukcesów 12 korpusu pancerneqo, podejmującego 
już próby sforsowania Noteci na północ od Szamocina — szarża 
dotarła poprzez Gołańcz i wyzwolony już przez oddziały 12 
korpusu Marqonin, aż na wschodnie przedpola Chodzieży.

(cdn)

„Annuario“ bez zmian

Jednym z istotnych problemów 
budzących w Polsce od lat dwu­
dziestu protesty wobec Watyka­

nu — również ze strony wierzących 
— jest problem administracji kościel­
nej na ziemiach zachodnich. Waty­
kan bowiem w ogóle nie zaaprobował 
umowy poczdamskiej z roku 1945, nie 
widzi w niej podstawy traktatu po­
kojowego z Niemcami, więcej, uwa­
ża nadal za ważne i obowiązujące 
konkordaty zawarte z Prusami w 
1929 roku i z Rzesza Niemiecką w 
1933 roku.

Diecezje i archidiecezje położone 
na polskich ziemiach zachodnich fi­
gurują w spisie diecezji niemieckich, 
formalnie jurysdykcję kościelną spra­
wują tam duchowni niemieccy, prze­
bywający na terytorium NRF. We- 
dłuę Watykanu nadal istnieje Wolne 
Miasto Gdańsk. Biskupem — ordy- 
nariuszem gdańskim był jeszcze do 
niedawna zmarły już. Carl Maria 
Splett, który w okresie okupacji hit- 
lerowskiej szykanował ludność pol­
ska, wikariuszem generalnym diece­
zji warmińskiej jest prałat Hoppe, 
rezydujący w Honeburgu, w NRF.

BISKUPI MISJONARZE...
Polscy biskupi rezydujący na zie­

miach zachodnich nie posiadają żad­
nych formalnych uprawnień jurys­
dykcyjnych na terenie diecezji, któ­
rymi faktycznie kierują. Są oni bi­
skupami - sufraganami arcybiskup- 
stwa warszawsko - gnieźnieńskiego, 
inaczej mówiąc biskupami pomocni­
czymi kardynała Wyszyńskiego, jako 
arcybiskupa warszawsko - gnieźnień­
skiego. Występują oni formalnie w 
charakterze biskupów misyjnych, roz­
dających działalność duszpasterską

łyby zajrzeć do archi­
wum Powiatowej Rady 
Narodowej w Wolszty­

nie i przejrzeć sprawozdania 
z działalności gospodarczej i 
społecznej powiatu sprzed lat 
15 czy nawet 10 — w rejestrze 
wolsztyńskich gromad łatwo 
dostrzegłoby się Jabłonnę. Zaj 
mowała ostatnie miejsce. Dłu­
go, bo bez mała dziesięć powo 
jennych lat trwała jej stag­
nacja, powodowana między 
innymi wolnym wrastaniem 
w społeczność wielkopolską 
przybyłych tam repatriantów 
i — mającą swoje korzenie 
jeszcze w przedwojennej we­
getacji — niewiarą we własne 
siły mieszkańców gromady.

Ludzie z Jabłonny, Wioski 
czy Kuźnicy zapytani od kie­
dy datuje się rozwój gromady, 
nie bardzo ściśle potrafią na 
to odpowiedzieć.

— Pierwsze było przedszko 
le w Jabłonnie — mówią — 
a potem remiza strażacka o 
wieży górującej nad okolicz­
nymi borami.

Remizę oddano w Jabłonnie 
do użytku 22 lipca 1956 roku. 
Wartość pracy społecznej przy 
jej budowie wyniosła 56 tys. 
złotych. Fakt ten został od­
notowany w protokołach gro­
madzkiego Komitetu Frontu 
Jedności Narodu, spoczywają­
cych w szafie przewodniczą­
cego tego komitetu, kierowni­
ka poczty Szczepana Szambe- 
lana.

Jan Stankowski, sołtys wsi 
Jabłonna, pełniący swe obo­
wiązki od lat dwudziestu, po­
wiada, że „najważniejsi są 
ludzie”. Nowe porządki zaczę­
ły się w gromadzie w grudniu 
1954 roku, kiedy po odbytych 
wyborach do rad narodowych 
do Prezydium GRN trafili ta­
cy właśnie, jak przewodniczą­
cy Józef Kurosz, jak sekretarz 
Prezydium („matka gromady”, 
jak ją nazywają), Leonarda 
Kaczmarczykowa, czy Szcze­
pan Szambelan , przewodni­
czący gromadzkiego Komitetu 
FJN. Potrafili oni, nie szczę­
dząc sił i czasu, doprowadzić 
do świadomości każdego mie­
szkańca gromady, że bez jego 
osobistego udziału w pracach 
przynoszących wspólną ko­
rzyść — nic się w gromadzie 
nie zdziała. Co ważniejsze, 
umieli wyznaczyć każdemu 
mieszkańcowi zadanie odpo­
wiadające jego możliwościom. 
Zaproponować je. No i tak się 
zaczęło.

To brzmi wręcz sloganowo, 
ale jednolity front społeczeń­
stwa gromady Jabłonna, u- 
kształtował się i scementował 
w pracy. Jej efekty są dzisiaj 
dumą wszystkich mieszkań­
ców. Za przykładem Jabłonny 
samorzutnie przystąpiono do 
budowy remizy strażackiej w 
Woli Jabłońskiej, uzyskując 
materiał z rozbiórki starych 
budynków. W Kuźnicy — sta-

rą, zrujnowaną owczarnię 
przebudowano na remizę i 
świetlicę, przy czym wartość 
prac podjętych przez miesz­
kańców w czynie społecznym 
wyniosła 38 tys. zł. W roku 
1958 zorganizowano i oddano 
do użytku w Jabłonnie punkt 
felczerski, a kiedy w trakcie 
jego pracy wynikła potrzeba 
leczenia próchnicy zębów, ja­
ko źródła wielu chorób — mie 
szkańcy przez okres jednego 
roku opodatkowali się na po­
krycie kosztów dojazdu den­
tysty.

W trosce o podniesienie sta­
nu zdrowotności mieszkańców 
gromady służba zdrowia poło­
żyła duży nacisk na szerzenie 
oświaty sanitarnej. Opłacił się 
trud włożony w organizowa­
nie filmów i pogadanek na 
ten temat. Zmienił się stosu­
nek ludności do szczepień o-

W ostatnich czterech latach 
przebudowano w Jabłonnie 
i Komorówku dwa kilometry 
chodników oraz sześć kilome­
trów dróg bitych w Wiosce, 
Komorówku, Jabłonnie. Roz­
poczęte są już prace przy bu­
dowie 6-kilometrowego odcin­
ka drogi z Jabłonnej do Kuź-
nicy. Poważną 
przy budowie

część prac

(zwózkę kamieni,
chodników 

wykopy

chronnych porządkowania
obejść gospodarskich, dezyn-
fekcji obór i chlewów. Wy-
starczy dziś przejść przez Ja- 
błonnę, Wioskę czy każdą in­
ną wieś w tej gromadzie, aby 
zobaczyć, że skutki oświaty 
sanitarnej są trwałe. Wsie są 
schludne, domy otynkowane, 
wszędzie nowe płoty, często ko 
lorowe. No, i drogi. To też ka­
wałek ładnej roboty mieszkań 
ców Jabłonny.

podłoży, zwózkę piasku) wy­
konali mieszkańcy tych wsi w 
czynie społecznym.

Wśród obiektów, będących 
dumą mieszkańców gromady 
— takich jak izba porodowa, 
dwie nowe zlewnie mleka, ki­
no, 4 świetlice wyposażone w 
telewizory — poczesne miej­
sce zajmuje oddana do użytku 
w 1960 roku szkoła. Była to 
pierwsza szkoła „Tysiąclatka" 
w powiecie wolsztyńskim. Jej 
budowa stała się jeszcze jed­
nym ogniwem w procesie spo 
łecznej integracji środowiska. 
Wszystkie prace niefachowe 
wykonali mieszkańcy groma­
dy. Wartość ich mierzy się su 
mą 480 tys. zł.

W połowie lutego br., odda­
no do użytku szkołę w Błoń- 
sku, zaadaptowaną z budynku 
gospodarczego przy poważ­
nym udziale czynów społecz­
nych mieszkańców wsi. Przy-

gotowany już jest materiał na 
budowę szkoły w Wiosce. W 
gromadzie Jabłonna nie ma 
bowiem wsi, w której by się 
coś nie działo.

Ale apetyt rośnie w miarę 
jedzenia. Stąd do najnowszych 
osiągnięć Jabłonny należy bu 
dowa wodociągu wiejskiego. 
Było to tak. Wodę dowożono 
z miejscowego stawu — peł­
nego zanieczyszczeń. Z tego 
też powodu, mimo zachowy­
wania czystości obór, często 
padało bydło. W roku 1963 wy 
budowano więc studnię głębi­
nową, która zaopatruje wieś 
w zdrową i czystą wodę, a 20 
maja ub. r. rozpoczęto pierwsze 
prace przy budowie wodocią­
gu. Mieszkańcy wsi z zapałem 
przystąpili do wstępnych 
prac. Każdy właściciel gospo­
darstwa wykopał 40 mb. ro­
wu, głębokości 1,60 m. W tym 
roku wieś przystępuje do bu­
dowy hydroforni i basenów 
kąpielowych.

Leonarda Kaczmarczykowa, 
zapytana o dalsze plany roz-
woju gromady 
działa:

odpowie-

— O tym zadecydują sami 
mieszkańcy. Okres przedwy­
borczy stwarza przecież dobry 
klimat do tego typu zastano­
wień. A nasi mieszkańcy wie­
dzą już dobrze co potrzeba im 
samym i przyszłym gospoda­
rzom Jabłonny. To są inni lu­
dzie, niż kilkanaście lat temu 
— Obywatele, Członkowie wiel 
kiej rodziny — Frontu Jedno­
ści Narodu.

BARBARA MOSIĘŻNA

wśród ludności polskiej, zamieszkałej 
na terytorium państwa niemieckiego. 
Jest to sytuacja nie do zniesienia za­
równo dla wierzących, jak i niewie­
rzących obywateli Polski Ludowej.

Jedyny wyjątek stanowi od kwiet­
nia 1964 r. diecezja gdańska, gdzie po 
śmierci biskupa Spletta ordynariu­
szem z pełnymi uprawnieniami został 
Polak — biskup Edmund Nowicki. 
Jednakże diecezja gdańska nie figu­
ruje w spisie diecezji polskich, gdyż 
— ■według Watykanu — Wolne Mia­
sto Gdańsk... istnieje nadal, a granice 
diecezji pokrywają sie rzekomo z gra­
nicami b. Wolnego Miasta, co wobec 
faktu istnienia wielkiego kompleksu

problemie reformy li­
ceum ogólnokształcące­
go pisze się ostatnio wie 

le wiążąc go z aktualnie trwa 
jącym i wzmagającym się 
„wyżem absolwentów”« tego 
typu szkół. Wiadomo bowiem, 
że na wyższe uczelnie, do któ 
rych w zasadzie swoich ucz­
niów liceum ogólnokształcące 
przygotowuje, dostanie się tyl 
ko pewien, niewielki procent 
absolwentów, niższy w roku 
bieżącym niż ubiegłym. Sta- 
jemy wobec dylematu co ro­
bić z nadwyżką i to dość po­
kaźną absolwentów, którzy 
nie zostaną przyjęci nie tylko 
do wyższych uczelni, ale nie 
znajdą również miejsca w 
państwowych wyższych szko­
łach technicznych czy stu­
diach nauczycielskich, w któ­
rych v/ ‘Ciągu dwu czy trzech 
lat mogą uzyskać przygoto ■ 
wanie do zawodu. Istnieje 
szereg różnorodnych koncep­
cji rozwiązania tego proble­
mu, z których każda ma swo­
je zalety i wady i dlatego 
wybór nie jest łatwy.

Interesująca jest analiza lo 
sów absolwentów z ubiegłe­
go roku, w którym zaznaczy­
ła się poważna zwyżka ab­
solwentów. W roku ubiegłym 
opuściło licea poznańskie 1690
absolwentów, tym 1 012
dziewcząt (60 proc, ogółu). Na 
dalszą naukę zgłosiło się 1 584
absolwentów (94 proc.)

kościelną dla przesiedleńców. W re­
zultacie żaden z duchownych rzym­
sko-katolickich przesiedlonych z pol­
skich ziem zachodnich, nie został 
włączony do diecezji zachodnionie- 
mieckich. Wszyscy oni egzystują w 
charakterze duchownych przynależ­
nych do dawnych placówek duszpa­
sterskich na dawnym terytorium 
„Niemiec Wschodnich”. Nie trzeba 
dodawać, że taka sytuacja ułatwia 
określonym siłom w NRF prowadze­
nie działalności rewizjonistycznej i 
odwetowej.

Mimo to kardynał Hlond w swym 
orędziu do katolików zamieszkałych na 
ziemiach zachodnich gołosłownie u-

Administracja kościelna 
na ziemiach zachodnich

zwanego Trójmiastem jest zupełnym 
absurdem.

UŁATWIENIE 
DLA REWIZJONISTÓW

Do przesiedlania ludności niemiec­
kiej z ziem zachodnich Pius XII usto­
sunkował się zdecydowanie negatyw­
nie. W swym liście do biskunów nie­
mieckich z dnia 1 marca 1948 r. wy­
raził niezadowolenie z tego powodu, 
założył protest w tej sprawie i zale­
cał „cofnięcie tego co dokonano, w 
takiej mierze w jakiej to da sie jesz­
cze cofnąć”. Wrocław określił on w 
swym liście lako „katolicki ośrodek 
niemieckiego Wschodu”.

Jednocześnie Watykan wydał zale­
cenie, aby na terytorium Niemiec 
zorganizować odrębną administrację

sprawiedliwiał Piusa XII. Tę samą 
metodę obrony proniemieckiego sta­
nowiska Watykanu stosował episko­
pat polski aż do śmierci Piusa XII. 
Biskupi polscy nie tylko wstrzymy­
wali sie od krytyki wypowiedzi Piu­
sa XII. lecz usprawiedliwiali ją i sta­
rali sie przekonać wiernych, iż poli­
tyka Piusa XII nie jest antypolska.

Najzupełniej sprzeczne z oświad­
czeniem kardynała Hlonda były na 
przykład komentarze biskuoa mona­
chijskiego Scharnagla, który pisał: 
„Zwróciłem się do czynników kom­
petentnych i w odpowiedzi zostałem 
uoowaźniony do stwierdzenia, że 
wbrew, jakimkolwiek komunikatom 
i relacjom odmiennej treści w kraju 
lub za granica możemy oświadczvć 
na podstawie dokładnych informacji 
uzyskanych od kompetentnych czyn­

z

Co z absolwentami
liceów ogólnokształcących?

tego na wyższe uczelnie 1 373, 
reszta zaś do państwowych 
szkół technicznych, studiów 
nauczycielskich i innych. Nie 
zgłosiło się na dalszą naukę 
tylko 6 proc, absolwentów.

Najwięcej zgłoszeń było na 
studia uniwersyteckie, nastę­
pnie politechniczne, medycz­
ne, rolnicze, ekonomiczne i 
wreszcie inne uczelnie wyż­
sze. Dziewczęta zgłaszały się 
przede wszystkim na studia 
uniwersyteckie, medyczne, e- 
konomiczne i do studiów nau 
czycielskich.

Według materiałów dostar­
czonych przez szkoły poznań­
skie, egzamin na wyższe u- 
czelnie do szkół wojskowych, 
studiów nauczycielskich i pań 
stwowych szkół technicznych 
zdało 1403 absolwentów; nic 
zdało egzaminu 181.

Zdało egzamin 88,6 proc, 
absolwentów, co należy uz­
nać za wynik przynajmniej 
dobry. Zdało egzamin, lecz 
nie zostało przyjętych 198 ab­
solwentów. Są to ci absolwen 
ci, którzy nie wytrzymali wy 
sokiej konkurencji i musieli 
ustąpić kolegom z lepszymi 
od nich wynikami egzami­
nów. Zdało egzamin i zosta­

ło przyjętych 1205 absolwen­
tów (76 proc, zgłoszonych).

Jeśli się weźmie pod uwagę 
olbrzymi napływ kandydatów 
na wyższe uczelnie, studia 
nauczycielskie i wojskowe w 
ub.r. to i ten wynik dla li­
ceów poznańskich należy uz­
nać za dobry.

106 absolwentów nie zgło­
siło się w ogóle na dalszą na 
ukę. Szkoły nie mają szcze­
gółowego rozeznania co do 
losu tych absolwentów, któ­
rzy nie zgłosili się na studia. 
Z rozmów przeprowadzonych 
z dyrektorami .wynika, że po­
szli oni w przeważnej części 
do pracy na już z góry upa­
trzone miejsca w celu przyj­
ścia z pomocą rodzicom po­
zostającym w ciężkich wa­
runkach materialnych. Część 
dziewcząt z różnych wzglę­
dów pozostała przy rodzinie, 
część zaś wstąpiła w związki 
małżeńskie. Absolwenci ci w 
większości w ciągu całej nau­
ki w szkole jako uczniowie 
wykazywali słabe lub bardzo 
przeciętne wyniki w nauce i 
z tego też m.in. powodu nie 
próbowali stanąć do współ­
zawodnictwa z liczną rzeszą 
dobrze i bardzo dobrze przy­
gotowanych absolwentów.

ników, iż papież Pius XII nigdy ani 
jednym słowem nie wyraził aprobaty 
granicy na Odrze i Nysie”. („Mittel- 
bayerische Zeitung”, 27. VII. 1948 r.).

BEZ ZMIAN

Polska hierarchia kościelna nie 
protestowała, kiedy Pius XII ustano­
wił w Niemczech specjalny urząd 
„biskupa dla wysiedlonych”. Urząd 
ten objął najpierw b. biskup war­
miński, M. Kaller, po jego śmierci 
w roku 1947 b. sufragan wrocławski, 
biskup Joseph Ferche. Wyłączenie 
przesiedleńców z jurysdykcji kurii 
biskupich w Niemczech zachodnich 
5 powołanie do życia specjalnie dla 
nich nowej instytucji kościelnej było 
jeszcze jednym dowodem świadczą­
cym o tym, iż Watykan nie uznaje 
układów poczdamskich. Kierownic­
two nad przesiedlonymi księżmi Pius 
XII powierzył biskupowi Limburga, 
F. Dirichsowi. Ponadto episkopat nie­
miecki mianował „pełnomocnika do 
spraw opieki duszpasterskiej nad 
przesiedleńcami”. Funkcję tę objął 
biskup Ddpfner, późniejszy kardy­
nał.

Czy sytuacja ta uległa zmianie? 
Niestety nie.

We wszystkich wydanych po woj­
nie rocznikach papieskich „Annuario 
Pontificio” — również w najnowszym, 
który ukazał się niedawno — jed­
nostki administracji kościelnej na 
ziemiach zachodnich są podawane w 
rubryce „Niemcy”. Trudno się więc 
dziwić, że sytuacja ta nie przysparza 
Kościołowi w Polsce autorytetu i nie 
ułatwia normalizacji stosunków mię­
dzy Państwem a Kościołem.

S. M.

Następna grupa to ci ab­
solwenci, którzy nie zdali 
egzaminu względnie zdali go, 
lecz z powodu niskiej lokaty 
nie zostali przyjęci. Spośród 
tych 379 absolwentów — 178 
zostało przyjętych w tzw. 
drugim rzucie do państwo­
wych szkół technicznych, 
szkół pielęgniarskich, higie­
nistek szkolnych, położnych i 
studiów nauczycielskich; 133 
według relacji dyrektorów o- 
trzymało pracę. Nieznany jest 
tylko los 68 absolwentów. 
Być może otrzymali oni rów­
nież pracę albo przeszli do' 
innych szkół w pozostałych 
województwach.

Będziemy mieli przez kilka 
lat z kolei do czynienia z nad 
wyżką absolwentów liceów 
ogólnokształcących.

Fakt, że rok ubiegły nie 
wywołał w tym względzie 
jeszcze poważniejszych per­
turbacji chociaż liczba absol­
wentów się podwoiła, tłuma­
czy się pewną chłonnością 
poznańskiego rynku pracy, 
ale trzeba wziąć po-d uwagę, 
że teraz już systematycznie 
co roku Poznań będzie otrzy­
mywał ponad 2000 absolwen­
tów, a województwo 5000 lub 
ponad 5000.

Problem zatrudnienia, a 
przede wszystkim przygoto­
wania zawodowego poważnej 
liczby absolwentów liceów o- 
gólnokształcących staje się

Dokończenie na str. 4

Dr M. PRA2MOWSKI



Handlowy dylemai (4)

Co z tego ma klient?
Mówiliśmy dotychczas o 

wydajności pracy poz­
nańskiego sprzedawcy, 

efektywności każdego sklepu. 
Czytelnik może jednak zapy­
tać — co z tego ma klient?

Obliczając roczną sprzedaż 
w poznańskim handlu na jed 
nego mieszkańca okazuje się, 
że wynosiła ona w roku ubie 
głym 16,8 tysiąca zł, to jest o 
75 proc, więcej, niż średnic 
w kraju. Wynik ten sytuuje 
Poznań na trzecim miejscu 
hierarchii miast wydzielonych.

rolnictwa kontraktuje się w 
większym stopniu niż gdzie 
indziej, na wsi pozostaje więc 
mniej nadwyżek rolnych. Po­
znański producent rolny go­
tów z nich zrezygnować cał-
kowicie w
chciałby kupić

zamian za co 
na miejscu

pięciolatka ma też poprawić 
zaopatrzenie w konfekcję, o- 
buwie, lodówki.

Jedynie w trzech przypad­
kach plany przewidują spa­
dek obrotów na jednegó mie­
szkańca w 1970 r.: w sprze-

Średnia spłaszczona

mięso, margarynę, chleb, ma­
karon. Ograniczone zaopatrzę 
nie sklepów może go więc 
zmusić do zatrzymywania 
większej części nadwyżek. O- 
becne rozdzielniki zachęcają 
właśnie do takiego postępo­
wania, co odbija się na zao­
patrzeniu miejscowego rynku.

dąży alkoholu, 
dioodbiorników. 
mieć pretensji 
o „wyborową”,

pralek i ra-
Nie można 

do planistów 
niepokoją na-

tomiast pozostałe przykłady.
Okazuje się bowiem, że •v

Pracownicy poszuKiw ani
Poznańskie Przedsiębiorstwo Budowlane nr 3 w Po­
znaniu zatrudni natychmiast KIEROWNIKA BUDO­
WY o pełnych kwalifikacjach zawodowych na du­
żą budowę w Poznaniu. 'Warunki korzystne, możli­
wość otrzymania mieszkania. Zgłoszenia pisemne 
i osobiste do Sekcji Osobowej PPB nr 3 Poznan, ul. 
Solna 12. pokój 15. K2422
Zakłady Mechaniczne w Poznaniu zatrudnią 
RÓWNIKA Sekcji Zbytu, KIEROWNIKA rozdzielni 
robót warsztatowych, INŻYNIERA lub TECHNIKA 
inwestycji budowlanej. Wynagrodzenie wg Układu 
Zbiorowego dla Przemysłu Metalowego. Zgłoszenia 
kierować pod adresem: Zakłady Mechaniczne Poznan, 
ul Dojazd 30. tel. 460-56, 460-57 wewn. 32. K2467
SPÓŁDZIELNIA USŁUGOWO - WYTWÓRCZA W 
STĘSZEWIE, ul. Bukowska nr 6 przyjmie do pracy 
zaraz INŻYNIERA w-ględnie TECHNIKA z upraw­
nieniami budowlanymi. K2303

UWAGA!
KLIENCI

M BANKU PKO
UPRZEJMIE INFORMUJEMY,

że Ekspozytura w Poznaniu

przy Starym Rynku nr 82

dnia 11 kwietnia br. (niedziela)

Inaczej w województwie: to 
samo wyliczenie świadczy, że 
tam sprzedaż na mieszkańca 
była o 10 proc, niższa, od 
przeciętnej krajowej. W pra^ 
tyce oznacza to przepływ cześ 
ci poznańskiego zaopatrzenia 
na teren -województwa przez 
liczną u nas armię dojeżdża­
jących do pracy w Poznaniu, 
a także do tutejszych biur i 
instytucji. Skłania to zatem 
do łącznego traktowania c- 
brotów handlowych obu re­
jonów. Wówczas powstałe 
istny pasztet z jednego konia 
i zająca: cała intensywność 
obrotów poznańskich rozpły­
wa się w gęstwie ludności wo 
jewództwa.

W roku ubiegłym sprżedaż 
np. mięsa, ryb, kasz, maka­
ronu, masła, serów, papiero­
sów, wódki, mydła, konfek­
cji, obuwia skórzanego, gu­
mowego, mebli, telewizorów, 
motocykli i skuterów oraz lo­
dówek — była w Poznaniu i 
województwie mniejsza na 
jednego mieszkańca, niż ti 
wypada średnio w kraju. 
Wysoka „średnia” dla miasta 
została więc... spłaszczona ni­
skimi obrotami województwa. 
Takie proporcje w odniesie­
niu do niektórych artykułów 
spożywczych są zrozumiałe z 
uwagi na dużą efektywność

Niepokojący jest W stl-
sunku do innych rejonów — 
przydział niektórych artyku­
łów przemysłowych, zwłasz­
cza dla województwa: nie­
wiele konfekcji i odzieży, od 
lat mamy za mało obuwia 
skórzanego i gumowego, te­
lewizorów. A przecież nasz 
rejon pozbawiony jest zaple­
cza w postaci miejscowego 
producenta obuwia, jakie ma 
Kraków czy Warszawa; z u- 
wagi na wielkość ' naszego o- 
kręgu rolniczego potrzebuje­
my więcej gumiaków, obu­
wia roboczego; mamy duże 
tradycje życia kulturalnego, a 
stosunkowo małe przydziały 
telewizorów itd., itp.

Pamiętaja o „wyźu“
Wróćmy jednak do poznań­

skich spraw. W projekcie 
handlowej pięciolatki zakła­
da się poważny wzrost obro­
tów’ o 31,6 proc., przy czym 
sprzedaż artykułów spożyw­
czych zwiększyć się ma o 26,9
proc., a przemysłowych o

wielkopolskiego rolnictwa.
może ono zaopatrzyć samego 
rolnika i miejscowy rynek. 
Jest wszakże i druga strona 
medalu. Produkcję naszego

35 proc, więcej, niż obecnie. 
Szybciej niż dzisiaj wzrastać 
będą obroty na jednego miesz 
kańca w takich artykułach 
jak np.: tłuszcz wieprzowy, 
masło, ryby, drób, mleko, tka 
niny wełniane i lniane, obu­
wie gumowe, naczynia, mo­
torowery. A więc planiści 
trafnie wyczuli nasze potrze­
by, chcą zmniejszyć dyspro­
porcje w spożyciu tłuszczów, 
zakładają duży wzrost kon­
sumpcji ryb, drobiu. Przyszła

Co z absolwentami
liceów ogólnokształcących?

Dokończenie ze str. 3
więc bardzo poważnym za­
gadnieniem.

Wprowadzenie w obecnym 
liceum obowiązkowych zajęć 
przysposobienia zawodowego 
w ramach istniejącego roz­
kładu zajęć przy ciągle jesz­
cze „napiętych programach ’ 
nauczania jest niemożliwe, je 
śli nie chcemy obniżyć pozio­
mu przygotowania absolwen­
tów do studiów. Na takie ro­
związanie problemu nie po­
zwala również obecne wypo­
sażenie pracowni szkolnych 
słabo zaopatrzonych i brak 
odpowiednio kwalifikowanej 
kadry w tym zakresie. Przy­
sposobienie zawodowe może 
więc być organizowane tylko 
dla pewnych niewielkich

Dzisiaj zamieszczamy program 
wyjątkowo na osiem dni, łącznie z 
zapowiedziami na dwa dni świą­
teczne.

PONIEDZIAŁEK 
prod. radzieckiej ,

10 film
.Statek odpływa

o świcie” (dramat psychologiczny);
17.05 ,Poly na
film seryjny; 17.40

wakacjach” — 
— Kino Krót-

kich Filmów; 18 05 — „Gdybym był 
radnym”, reportaż; 18.30 — „Eure­
ka”; 19 — „Zespół Mantovaniego” 
film seryjny; 20 — „Telewizyjny 
Przegląd Kulturalny”; 20.15 — Te-

■ atr TV ,Dym” adaptacja opo-

1970 r. na 1000 mieszkańców 
przypadać ma 15,2 sprzeda­
nych pralek, to jest o 0,5 sztu 
ki mniej niż w bieżącym pię­
cioleciu. Te same dane w od­
niesieniu do radioodbiorni­
ków — o 0,8 sztuki mniej.

Wydaje się, że autorów
planu 
oceny 
ceniu’

zwiodły optymistyczne 
producentów o „nasy- 
rynku. Tymczasem o-

becne kłopoty ze sprzedażą 
wynikają z małej atrakcyj­
ności obu wyrobów, co przy­
hamowało popyt. A przecież 
pralki psują się i starzeją, 
małoekranowe telewizory wy 
chodzą z mody; przecież w 
pełnię życia społecznego wej­
dą młodzi z „wyżu demogra­
ficznego”, będą się meblować, 
prać pieluchy...

Projekt poznańskiej han­
dlowej 5-latki uwzględnia 
problemy demograficzne. W 
strukturze socjalnej miesz­
kańców Poznania zajdą dal­
sze zmiany. Wyrażać się one 
będą zwiększeniem liczby za­
trudnionych w gospodarce u- 
społecznionej, zwłaszcza w 
przemyśle, przybędzie pracu­
jących kobiet, zwiększy się 
udział młodzieży w struktu­
rze demograficznej. W związ­
ku z tym handel nasz założył 
wzrost dostaw towarów, uła­
twiających kobiecie racjonal­
ne żywienie rodziny, uspraw­
niających jej pracę domową 
i kulturalną, zwiększy też
wybór 
dzieży.

Plany 
ją więc

artykułów dla mło-

poznańskie zakłada- 
mądre, przewidujące

działanie. Przekonamy się co 
z tego wyjdzie w praktyce.

ZBILUT SĘK

Rolniczy Zakład Doświadczalny WSR w Poznaniu 
zatrudni z początkiem sezonu wiosennego br.: JE­
DNEGO INŻYNIERA - OGRODNIKA i JEDNEGO 
TECHNIKA - OGRODNIKA lub DWÓCH TECHNI­
KÓW - OGRODNIKÓW ze specjalnością sadowni­
ctwa - szkółkarstwa. Reflektuje się najchętniej na 
mężczyzn samotnych. Praca na terenie m. Pozna­
nia. Wynagrodzenie wg ukłac?u zbiorowego w rol­
nictwie. Zgłoszenia przyjmuje RZD Ogrody-Mar-

czynna będzie od godziny 11-16
4 POLECAMY BOGATY ASORTYMENT 

TOWARÓW KRAJOWEJ PRODUKCJI

celin, Poznań, ul. Dąbrowskiego 169/171. 456442
EKSPORTOWEJ ZAGRANICZNYCH

AJENTÓW na stragany z artykułami galanteryjny­
mi poszukuje MHD — ART. ODZIEŻOWYMI I GA­
LANTERYJNYMI W POZNANIU, ul. Konfederacka, 
barak nr 1. Wnioski prosimy składać w Dziale Kadr.

K2287
POZNAŃSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO ELEKTRYFI­
KACJI ROLNICTWA W POZNANIU, ul. Wawrzyńca 
nr 1-7 przyjmie zaraz: INŻYNIERÓW wzgl. TECH­
NIKÓW na stanowiska projektantów; TECHNIKÓW 
ELEKTRYKÓW na stanowiska st. technika budowy 
w terenie. Zgłoszenia przyjmuje Dział Zatrudnienia.
ul. Wawrzyńca 1-7. K2315
Uniwersytet im. Adama Mickiewicza w Poznaniu 
przyjmie natychmiast ZAST. KWESTORA (gł. księ-
gowego) wykształcenie wyższe, znajomość kstę-
gowości budżetowej, co najmniej 5 lat praktyki. 
Wysokość wynagrodzenia do omówienia. Zgłoszenia 
przyjmuje Dział Pers. UAM. Poznań, StalingracJzka 
nr 1, pokój 37. K2360

Praca
Fotografa przyjmę — ko-
nieczna znajomość 
szu negatywu. 
Biuro Ogłoszeń.
waldzka 19 dla 45117g.

retu- 
Oferty 
Grun-

Grzejniki do c. o. wszy­
stkie wymiary, poleca Wv 
twórnia, Murowana Gośli 
na. Mostowa 3, tel. 46.

 45172g

ZA

W KRAJU I ZA

OBCE WPŁACONE

GRANICĄ.

ŻYCZYMY POMYŚLNYCH ZAKUPÓW.

K2446

Wojewódzki
Zakład Usługowo - Produkcyjny Zw. OSP 

Poznań, ul. Kantaka 4, tel. 533-14
PROWADZI:

malowanie ognioochronne

konstrukcji łatwopalnych, budynków 
i budowli, farbami ognioodpornymi 
„Pyrochron S-4” oraz „Ignisol D x”.

Wszelkich informacji udzieli Dział Techniczny

Oddam krawaty do pli­
sowania i malowania. O-

Sprzedam taksometr mar 
ki ,,Exakta”, Poznań, ul. 
Rutkowskiego 31 m. 2.

 4772p

ferty Biuro 
Grunwaldzka 
45373m,

Ogłoszeń,
19 dla

Dobermany sześciotygod­
niowe po psie import wę­
gierski sprzedam. Brzusz- 
kiewicz Nakło n/Notecią,

Rencista, względnie eme­
ryt do pracy w ogrodzie 
potrzebny. Rocha 20 — 
Baranowski. 45414g
Kierowca na taksówkę 
potrzebny. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 454162.
Panienkę młodocianą za­
miejscową po 2 klasie 
Szkoły Przysposobienia 
Rolniczego lub innej — 
przyjmę iako pomoc do­
mową. Oferty Biuro O- 
głoszeń. Grunwaldzka 19 
d’a 45420g.
Pomoc domową samo­
dzielną na stałe przyjmę. 
Ułańska 22 A m. 3.

45441 g

Bydgoska 38. 46528g
Szafę 3-drzwiową nową, 
wysoki połysk sprzedam. 
Szamarzewskiego 24 m.u. 4738p
Sprzedam drzewo na dom. 
Władysław Walkowiak, 
Wioska p-ta Jabłonna
po w. Wolsztyn. 4692p
Szczeniaka owczarka pod 
halańskiego 4-miesięczne- 
go sprzedam. Adres wska 
że Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 45360g.
Elektryczną 
podnoszenia 
zagraniczny 
spuszczającą 
dam. Oferty

maszynę do 
oczek (wzór 
z igłą nie- 
oczek) sprze

„ Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla

pod w/w adresem.
K2157

NIE OMIJAJ SZCZĘŚCIA 
I ZŁÓŻ ZARAZ

KOZIOŁKÓW”
K2615

Samochód 
okazyjnie
15.000 zł. Poznań 
czyn, Górki 3.

„Skoda 1102” 
sprzedam —

Gór- 
45423g

Sprzedam garaż blaszany 
i silniki. Poznań-KrzeSi- 
ny, ul. Rymanowska 33.

45427g
Sprzedam przyczepkę do 
„Warszawy” nową, ła­
downość do 5Oo kg. Sta­
nisław Judkowiak. Przeź­
mierowo k. Poznania.

45433g

Panienkę na wspólny pc 
kój — Luboń 4, przyjnr , 
Oferty Biuro Ogłoszeń 
Grunwaldzka 19 dii . 
45295m.
Zamienię 2 pokoje, kuc 
nia, balkon — na poker, 
kuchnia. Oferty Biuro G 
głoszeń, Grunwaldzka 1 
dla 45344m.

grup młodzieży, która dobro­
wolnie się na nie zgłosi z gó­
ry podejmując przemyślaną 
decyzję przystąpienia do pra­
cy po ukończeniu nauki w li­
ceum.

Program takiego przyspo­
sobienia zawodowego może 
być realizowany tylko w go­
dzinach zajęć pozalekcyjnych 
Niektóre szkoły, które podję­
ły już to zadanie, mając ku 
temu warunki, realizują je a 
siebie, inne zaś powinny szu­
kać oparcia w zakładach pra­
cy względnie organizować 
kursy wspólnie ze stowarzy 
szeniami społecznymi. Poważ 
ną rolę w tej dziedzinie po­
winny odegrać komitety o- 
piekuńcze. odpowiednio do­
brane do zadań, jakie stoją w 
związku z rozwiązaniem tego

problemu przed liceami ogól­
nokształcącymi.

Sprawie przysposobienia za 
wodowego opartego na zasa­
dzie dobrowolności i realizo­
wanego poza zajęciami szkol 
nymi poświęcona była ostat­
nia konferencja dyrektorów

Pracownik na gospodar­
stwo rolne potrzebny za­
raz, wynagrodzenie we­
dług ugody. Franciszek 
Kortus, Buk, Wielkowiej- 
ska 29, stacja kolejowa 
Buk, pow. Nowy Tomyśl. 

454492
Samodzielną uczciwą po- 
moc domową na stałe 
chetnie z prowincji po­
szukuje wdowiec z dzieć-
mi. Mostowa 13 20.
Zgłoszenia wieczorem — 
godz. 18—20. 4752p

liceów ogólnokształcących
Mamy już dobre początki w 
tym zakresie w niektórych 
liceach i wydaje się, że nic 
nie stoi na przeszkodzie, aby 
ten problem pomyślnie roz­
wiązać, jeśli szkołom przyj­
dą w znacznie większym sto­
pniu niż dotychczas z pomo­
cą zakłady pracy, komitety 
opiekuńcze i dopisze inicja­
tywa samych szkół.

W przyszłym zreformowa­
nym liceum przysposobienie 
zawodowe będzie miało inną 
organizację i zostanie ujęte 
w toku normalnej obowiąz­
kowej nauki, dla tych którzy 
na studia się nie zgłoszą.

Dr. M. PRAŻMOWSKI

Potrzebna gosposia do do­
mu lekarki na bardzo do­
brych warunkach. Zgło­
szenia: Klinika Położni­
cza, Polna 33 w godz. 
11—12, 4727p
Pomoc domowa potrzeb­
na zaraz. Nad Wierzba- 
kiem 37 m. 9 (Sołacz).

46354g
Rencista do pracy do ho- 
dowli lisów potrzebny. 
Zgłoszenia: tel. 702-60.
 46378g

Pomoc domową przyj­
mę zaraz na stałe — 
spoza Poznania. Ściegien­
nego 67a m. 8 codziennie

46303Wpo godz. 16.

Matematyk i polonistka 
przygotują starannie ucz­
niów kl. VII do egzami­
nów wstępnych. Trau­
gutta 32 m. 21. 44413g
Tańców towarzyskich wy­
ucza Adela Szczurkówna, 
Poznań. Al. Marcinkow­
skiego 2a. parter 43344g

45452g. ’
Sprzedam maszynę kra­
wiecką. Poznań, Kolejo-
wa 43 m. 22. 45454g
Kredensy, witryny stoło­
we, orzechowe sprzedam. 
Luboń 3. Żabikowo, ul. 
Wojska Polskiego 4 a —
stolarnia. 454632
Sprzedam nowy akorde-
on 96-basowy, 
strów koloru 
ferty Biuro

16 regi- 
bordo. O- 

Ogłoszeń,
Grunwaldzka 19 dla 45491g.
Sprzedam fortepian krót­
ki „Carl Ecke”. Poznań,
Starołęcka 255. 45511g
Sprzedam okazyjnie pia­
nino oraz spacerówkę z
budką pokrowcem.
Chwiałkowskiego 17 m. 1.
___________________ 45513g

Samochód „Warszawa” w 
dobrym stanie sprzedam. 
Oglądać godz. 15—18 — 
parking Armii Czerwo­
nej. 45450S
Sprzedam motocykl MZ
250 bardzo dobrym
stanie. Burkiciak. Mrowi- 
no, pow. Poznań. Kokosz
czyńska 1. 45451g
Samochód osobowy DKW 
na dobrym chodzie sprze­
dam. Po szlifie — nowe 
gumy, nowy akumulator. 
Poznań, Wodna 23 m. 4. 

45453g
Sprzedam „Jawę” 250 w 
idealnym stanie. Kazi­
mierz Desperak. Poznań, 
Łukaszewicza 1 m. 5, o- 
glądać godz. 16—17. 45469g
Sprzedam 4 komplety kół 
16—750 z felgami, silnik 1 
tylny most do „Renaul­
ta”. Poznań. Marchlew­
skiego 54 m. 7. 45493gSprzedam tokarnię 1 m 

toczenia. Wiadomość: Po­
znań, Głogowska 354 m. 1. 

45514g

Motocykl „Pannonia” — 
sprzedam w bardzo do­
brym stanie oraz nie­
kompletną przyczepkę do 
motoru. Ul. Długa 3 m. 
13, od godz. 15. 46153g
Skuter „Wiatka” po ma­
łym przebiegu, w bardzo 
dobrym stanie sprzedam. 
Poznań - Wola. Chodzie- 
ska 18. 45351g

Sprzedam samochód oso­
bowy „Warszawa”. Po­
znań, ul. Knapowskiego 
1Ą godz. 17—19. 45499g
Sprzedam samochód mar­
ki „Syrena” nowy. Sta­
nisław Krzyżański, Mo- 
krzec, poczta Wielichowo,
pow. Kościan. 45498g
Sprzedam motocykl WSK. 
Poznań. Rolna 19 m. 4, 
3 X dzwonić, od godz. 16. 

45515g

LoKale

CO ZOBACZYMY

W

Studio 63 przedstawi sztukę

j. rosyjskiego; 17.20 — film prod. 
jugosłowiańskiej „Gonitwa”; 18.40 
— koncert muzyki klasycznej; 20.05

Sprzedam Jawę 175. Po­
znań, Dąbrowskiego 186.

___________________ 4762p
Sprzedam motocykl —
MESZ-750 w dobrym sta­
nie — Kubiak, Polanka 
9/11. 4719p

wg

,Echo Tygodnia' pro-

Dwie starsze osoby sa 
motne poszukują dwóc 
pokoi lub pokoju z ku et 
nią. wyłączone. Korzysj 
ne warunki. Oferty Bk 
ro Ogłoszeń, Grunwald: 
ka 19 dla 45350m.
Przyjmę panów lub pi 
nie na pokój. Poznań, 6 
haterów Westerplatte 1
m. 1. 45401

Zamienię 3 pokoje użj 
walnością kuchni oraj 
pokój, kuchnia, sam' 
dzielny — dzielnica Wij 
c?a. na 4 pokoje z kuci: 
nią, samodzielne — dziel 
nica Wilda. Korzystaj 
warunki. Oferty BiuroC 
głoszeń, Grunwaldzka 1 
dis 45411m.
Młode małżeństwo posnl 
kuje na okres 1 roku pt 
koju. Oferty Biuro Ogk 
szeń. Grunwaldzka 19 dli 
45434m.
Zamienię 3 pokoje same 
dzielne? nowe budownij 
two na 2 mieszkania P 
jednym pokoju z kudj 
n'ą. Oferty Biuro Ogn 
szeń, Grunwaldzka 19 
45497m.

Wrocław! Pokój, kuchnia 
w śródmieściu, samo­
dzielne, zamienię na ta­
kie samo lub większe w 
Poznaniu. Oferty Biuro 
Ogłoszeń,, Grunwaldzka 19 
dla 45410g.

Sprzedam 3-pokojowy 
mek jednorodzinny. w! 
łączony z garażem i 
ąrodem położony w P 
znaniu (wolny zaraz). T( 
lefon 559-15, względu 
Oferty Biuro Ogłoszę 
Grunwaldzka 19 dla 45250
Willa czteropokojowa w 
na 300.000 zł. barak 1 
m* ogrodu 80.000 zł polfj 

poszukuje Krawi
Poznań, Garbary 53.

463

wiadania I. Turgieniewa; 21.40 — 
lekcja j. angielskiego.

WTOREK: 17 — film z serii „O- 
powieści znad rzeki”; 17.15 — „Tra 
dycja i dzień dzisiejszy”; 17.40 — 
Teleturniej; 18.10 — program roz­
rywkowy dla młodzieży „Duża 
przerwa”; 18.30 — „Chłopcy proszą 
do tańca” — film CSP.S; 19 — ma 
gazyn morski „Bryza”; 20 — PKF; 
20.10 — film prod. t^RD „Spotkali 
się latem” (dramat obyczajowy);

Środa: 9.25 — „Drzwi stoją o- 
tworem” film fab. prod. jugosło­
wiańskiej: 17.25 — film z serii „In­
spektor Masca” pt. „Porwany
koń”; 17.30 - 
17.45 — PKF

magazyn „Tramp’
17.55 Tygodnik

wiejski: 18.20 — film z serii „Przy­
gody Hrabiego Monte Christo”: 
58.45 — „Medale i detale”; 19 — 
program z serii psychologicznej 
„Czy pan bywa zdenerwowany”:

.Nowości ekranu”; 20.15

opowiadania Z. Nałkowskiej i wier 
szy T. Różewicza pt. „Sprawa prof. 
Spannera” reż. A. Hanuszkiewicz;
21.05 — „Światowid”; 21.25 — pro­
gram z cyklu „wyoitni artyści”; 
22.05 — lekcja j. rosyjskiego.

CZWARTEK: 16.05 — z cyklu 
„Wychowanie fizyczne”; 16.20 — 
film z serii „Poły na wakacjach”; 
16.40 — „Konkurs 5 milionów”;
17 35 — „Nauka i Rada”; 18.25 — 
„Poligon” telewizyjny przegląd 
wojskłwy; 18.55 — „Kantata chłop­
ska” — Jana Sebastiana Bacha, pro 
gram z Poznania; 20 — „Rada w 
radę”; 20.20 — „Zegnaj Hanno” 
film z serii Dick Powell; 21.10 — 
,Bez apelacji”.
PIĄTEK — 16.40 — lekcja j. an­

gielskiego; 17.05 — „Miś z okien­
ka”; 17.35 — „Wielokropek”; 17.50 
— „Został burmistrzem”; 19 — 
„Przed wyborami” urogram histo­
ryczny; 20 — „O sprawach najistot 
nie.iszych”; 20.15 — montaż frag­
mentów sztuk polskich „Wrocław­
skie Spotkania Teatralne”; 21.25 — 
„Proponujemy”.

SOBOTA: 10 — film prod. francu­
skiej „Bijące serce”; 16.40 — lekcja

gram z cyklu „Śpiewki stare ale 
jare” — „Ballady anglosaskie”; 
21.15 — film „Bijące serce”.

NIEDZIELA: 10.15 — „Wyspa skar 
bów” film prod. USA; 11.55 — 
transmisja sportowa; 13.50 — film
z serii „Bonanza”; 15.10

Polonista udziela kore­
petycji. Rynek Łazarski 
5 m 18. 4718p

Zetor 25A kompresorem 
sprzedam. Bardzo do­
brym stanie. Franciszek 
Klusza, Roszki pow. Kro-

Poszukuję mieszkania
wyłączonego. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Grunwaldz­
ka 19 dla 43404m.

Borek Wlkp. ZdziersK 
59, dom parterowy, z 
cvną, w dobrym Stani 
ogród 800 m’, sprzedaj 
M Majerowicz, NaKi 
n/Notecią Bydgoska 44- 

45N’

film
prod. NRD „Clown Ferdinand i 
chemia”; 15.45 — reportaż filmowy 
,Ludzie i zdarzenia”; 16 — pro­
gram z cyklu „Ula z IB”; 16.20 —
,Violinek”; 16.50 film z serii

„Koń, który mówi”; 17.20 — „Dzwo 
nić 4 razy” czwarty odcinek po­
wieści telewizyjnej; 18.05 — „Ukry­
ta kamera”; 18.35 — .recital aktor­
ski Czesława Wołlejki; 20 — „Śpie­
wa Katarzyna Bovery”; 20.15 — 
film prod. USA „Listy do trzech 
żon”; 22.15 — „Nieznajoma i inne”
program rozrywkowy 
Leo Ferre).

PONIEDZIAŁEK: 10.30

(piosenki

ka, większa, największa”
,Wiel- 

film
prod. polskiej; 12.10 — poranek mu 
zyczny; 13.10 — program z cyklu 
,Świat, obyczaje i polityka”; 13.30 

— film prod. francuskiej „Wyspa 
dzikich koni”: 15 — teleturniej „20 
lat filmu polskiego”; 16 — zawody 
strażackie dla młodych widzów 
„Woda naprzód”; 16.40 — Teatr TV 
,Klub kawalerów” — komedia M.
Bałuckiego; 19 — 
rianem Załuckim”;

,25 minut z Ma-
20 „Znak

Zorro” film prod. USA; 21.30 Sport.

Akordeon 48—80-basowy 
nowy, używany kupię. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 4789o
Kupię nawijarkę do trans 
formatorów radiowych. 
Jerzy Wawrzyniak, Kro­
toszyn, Farna 11. 4691p

Sprzedam sypialnię, wy­
soki połysk, witrynę, te- 
lewizor Cranach niemiec­
ki, akwarium, biurko. Po
znań. Szpitalna 5 m, 41.

4832p
Wapno palonć i hydraty­
zowane najwyższej jako­
ści sprzedaje Wapiennik 
w Błotnicy, pow. Strzel-

Onolskie. 22910
Wersalki, wyjątkowo ce­
na obniżona, amerykanki 
fotele poleca tapicernia, 
Małeckiego 33. 45093g
Wózki dziecięce poleca 
I.osiński, Poznań, Żydow­
ska 33, przy Starym Ryn-
ku, 45600g

toszyn. 46524W
Sprzedam Skodę 1102 
Gniezno, ul. Roosevelta 
~3B m. 6.46523w
Bagażówkę 0,75 t. „Ci­
troen” sprzedam. Cena 12 
tys. zh Matyaszczyk, Le­
szno WlkpL ul. Zacisze 6. 
_________;______  4687o 
Sprzedam korzystnie „Mi 
krusa” stśn bardzo dobry 
(wwciszony). Kalisz, No­
wotki 3 m. 1._______ 4688p
Sprzedam samochód Sy­
renę. Siedlnica 82, pow. 
Wschowa. 4690p
Tanio sprzedam moto­
cykl Pannonia 250 ccm. 
Józef Ziemiański, Murzy 
nówko (szkoła) pow. Sro-
da Wlkp. 4686p
Motocykl „Jawa” 250 nie 
używany, zamienię na 
cegłę lub tragarze 16-stki. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 453562
Sprzedam korzystnie sa­
mochód osobowy „War­
szawa”. Oborniki, ul. Sza
motulska 55, 45362g

2 pokoje, kuchnia — Byd­
goszcz, zamienię na 1 po­
kój, kuchnia w Poznaniu. 
Wiadomość: Poznań, Dłu­
ga 5 m. 8 (Strzelecka).

45445g
Emeryt samotny poszu­
kuje pokoju wyłączone­
go w Poznaniu lub na 
prowincji. Warunki ko­
rzystne. Oferty Biuro O- 
głoszeń. Grunwaldzka 19 
dla 45528g.
Odstąpię garaż 4*/» m dłu 
gości. Słoneczna 44.
__ ___________________ 45527g
Pokoju wspólnego lub 
samodzielnego poszukuję 
na kwiecień dla prakty- 
kantki. Oferty Biuro Ó- 
gloszeń, Grunwaldzka 19 
dla 45248m.
Panienka pracująca po­
szukuje pokoju. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 45255m.
W powiecie poznańskim 
młode małżeństwo poszu 
kuje pokoju. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Grunwaldz­
ka 19 dla 45273m.

Dom masywny wyłaf^ 
ny, połowa wolna zar® 

pokoje, kuchnia 
gród — Luboń przy ”, 
znaniu 110.000 zł spiesz” 
sprzeda Nowak, FoznBJ 
Wyspiańskiego 16.
Dli ogrodnika - sadów? 
ka na przedmieściu r 
znania willa 5 pokoi, o’ 
ży garaż, budynki a 
spcdarcze, 3 morgi zieJ; 
ogrodowej 300.000 zł, WP- 
tv 250.000 zł spieszne zgl’ 
szenia Adamski. Pozn^ 
Małeckiego 21.
Dom nowy, wyłączani 
czteropokojowy, kuchni 
łazienka, centralne ogr' 
wanie, garaż, duży <J 
gród zadrzewiony, 3C0^ 
zł. Dom nowy w sur 
wym stanie częściowo a 
wykończenia, czteroP 
kojowy kuchnia, łazior 
ka, garaż, przy tramwa. 
250.000 wpłaty 150.000 ' 
reszta hipoteka na 25 1’ 
Dom trzypokojowy 
chnia, łazienka, centra 
ne ogrzewanie. ogr°' 
przy Poznaniu blisko st 
cjl 190.000 — sprzeda N" 
wak, Poznań. Wyśpi®” 
Skiego 16 . 4702120



TUR YST 0 ! przezorny i przystąp do gromadzenia sprzętu sportowo- (J ZA. S O IV1CZU l
■...........  ii ww turystycznego począwszy od dnia dzisiejszego ............... . „u. । . . . ......
Szeroki wybór artykułów SPORTOWO •TURWSTWC^^ICH
polecają sklepy podległe MHD Artykułami Użytku Kulturalnego w Poznaniu, przy ul- ^"'du Aa.,^« Głogowskiej 38 Walki Młodych 1

Szamarzewskiego 4/6 PI. Wolności 6
K2544

W zakres działania wchodzą sprawy związane z trudnościami 
wychowawczymi, opóźnieniami w nauce, zaburzeniami okresu 
dojrzewania. — Ponadto przeprowadza się badania 
DOJRZAŁOŚĆ?! SZKOLNEJ DZIECKA oraz UDZIELA RAD 

W ZAKRESIE WYBORU ZAWODU.

Na wiosnę - będziesz radosny i szczęśliwy
ZAPEWNIAJĄC SOBIE NAJLEPSZĄ SZANSĘ WYGRANIA

pół miliona złotych
PRZEZ NABYCIE

Wojskowe Zakłady Motoryzacyjne nr 5 w Poznaniu 
przy ul. Wawrzyniaka 43 ogłaszają PRZETARG na 
wykonanie następujących robót w powiecie poznań­
skim: 1. REMONT KAPITALNY LEŚNICZÓWKI — 
roboty ogólnobudowlane, elektryczne, instalacyj­
ne; 2. BUDOWA TYPOWEGO MAGAZYNU z ele­
mentów prefabrykowanych. Bliższe dane o zakresie 
wyszczególnionych powyżej prac i ślepe kosztorysy

UWAGA!UWAGA!

Kiermaszową Sprzedaż Obuwiaprowadzony w ramach
SPÓŁDZIELCZEJ PRZYCHODNI MEDYCZNEJ

HUiiiiiiiiiiiiiiiiimmiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiuiiiiHiiiiiiiiiiiiiiiiiimiiniiiiiiniimmiiW POZNANIU, ul. 23 Lutego 40 tel. 596-05

K2648

ORAZ WIOSENNO-LETNIE OBUWIE TEK-

GABINET PSYCHOLOGICZNY

relowa 8. 45178g

resztawpłaty 200.000

4721p21.

pożyczka 20 lat, ćwierć 
bliźniaka 230.000 zł, wpła­
ta 170.000 zł poleca Adam­
ski, Poznań, Małeckiego

Spiesznie sprzedam dom 
jednorodzinny (po kup­
nie »wolny). Mosina ,Mo-

Połowa domu bliźnia­
czego 3 pokoje, komfor­
towe, ogrodem 300.000 zł

PROWADZĄ

sklepy MHD Obuuiem
W POZNANIU

WIELKI WYBÓR OBUWIA DZIECIĘCEGO OFERUJĄ 
SPECJALISTYCZNE SKLEPY Z OBUWIEM DZIECIĘCYM:* * ***

Nr 
Nr 
Nr
Nr 
Nr

22
23
11
44
47

— Stary Rynek 71/72
— Głogowska 18
— Dąbrowskiego 52
— Dzierżyńskiego 105
— Fredry 6

Głównego Mechanika.
W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa: 
państwowe, spółdzielcze i prywatne. Termin skła-

otrzymać można w Dziale

dania ofert upływa z dniem 20 kwietnia 1965 r. 
Komisyjne otwarcie ofert nastąpi dnia 21 kwietnia 
1955 r., goo^. 10 w Dziale Głównego Mechanika. 
Zastrzega się prawo wyboru oferenta lub unieważ-
nienia przetargu bez podania przyczyn. K2217

losu Krajowej Loterii Pieniężnej
K2298

STYLNE NABYĆ
* Nr
* Nr 
> Nr

MOŻNA W SKLEPACH:
45 — 23 Lutego 4/6
19 — Kraszewskiego 5
39 — Dzierżyńskiego 95

Komunikaty
W Sądzie Powiatowym w Krotoszynie zostało wszczę­
te postępowanie o uznanie za zmarłego FELIKSA 
CHYŁKI, ur. 22.' XI. 1925 r. w Paszendorf, syna 
Jana i Jadwigi, ostatnio zamieszkałego w Ustkowie, 
zaginionego w Starobielsku w czasie wojny 1939— 
1945 r. Wniosek złożyła Jadwiga Chyłka, zamiesz­
kała w Ustkowie. Nr spr. Ns 92/65. Sąd Powiatowy 
wzywa zaginionego, aby w terminie 3-miesięcznym 
od ukazania się tego ogłoszenia zgłosił się w wy-, 
mienionym na wstępie Sądzie, gdyż w przeciwnym 
razie może być uznany za zmarłego, wszystkie zaś 
osoby, które mają wiadomość o zaginionym — aby 
w wymienionym terminie podały je Sądowi.

Sędzia Hasiński 4436p

ZAWIADAMIAMY, ŻE PO
REMONCIE OTWARTE ZOSTAŁY:

sklep Nr 10 — Dzierżyńskiego 134 
z obuwiepa damskim, mę­
skim i młodzieżowym

skl,ep Nr 43 — Dąbrowskiego 6 
z artykułami przeceniony 
mi — obuwiem i galanterią

M2474

Miejskie Przedsiębiorstwo Wodociągów i Kanaliza­
cji w Poznaniu zawiadamia, że w niedzielę, dnia 11 
kwietnia 1965 r. w godzinach popołudniowych na­
stąpi w związku z przełączeniami kablowymi krótko­
trwałe (do dwóch godzin) obniżenie ciśnienia wody

Młyn gospodarczy elek­
tryczny z małym gospo­
darstwem (pow. Staro­
gard) sprzeda Biuro O- 
tlewski, Gdynia, Abraha-

Kołdry z powierzonego 
materiału i pierzyn wy­
konuję. Smoczyńska, ul.
Kwiatowa 8. 45170g

w sieci wodociągowej. M2639
ma 29. K2279

Unieważnia się ZAGUBIONE DYPLOMY MAGI­
STERSKIE absolwentów Studium Geografii dla Pra­
cujących Wydziału Biologii i Nauk o Ziemi — wy­
stawione na następujące nazwiska: Adam Romer — 
nr dyplomu 106/63/64, Konstanty Kosal — nr dyplo-

Zguby

Wypożyczam porcelanę, 
naczynia stołowe na zaba- 
wy, uroczystości. Poznań,
Żydowska 33. 45601g

Inspektorat Państwowych Gospodarstw Rolnych 
Gostyń z siedzibą w Goli .ogłasza PRZETARG NIEO­
GRANICZONY na sprzedaż KONI WYBRAKOWA­
NYCH. — Przetarg odbędzie się w dniu 12 kwiet­
nia 1965 r. o godz. 9 w Przedsiębiorstwie PGR Gola, 
powiat Gostyń. Biorący udział w przetargu winien 
zaopatrzyć się w zaświadczenie Gromadzkiej Rady 
Narodowej, stwierdzające posiadanie ziemi. W2623

mil 107/63/64, Elżbieta Wosicka
108/63/64,
Uniwersytet im,

Teresa Marczak
nr dyplomu

nr dyplomu 109/63/64.
Adama Mickiewicza w Poznaniu.

K2459

7 bm. godz. 20 odcinek 
Dzierżyńskiego pomiędzy 
Pamiątkową a Dyrekcją 
HCP zgubiono rysunki 
techniczne. Zwrot wyna­
grodzę. Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń, Grun- 
waldzka 19 dla 4800p.

Matrymonialne Rozwiedziona lat 52 (nie 
z własnej winy), samo-

Dnia 6 kwietnia 1965 r. zmarł długoletni czło­
nek Zarządu Komitetu Rodzicielskiego przy 
Szkole Podstawowej nr 66 im. J. Słowackiego 
w Poznaniu

mgr Zdzisław Konwerski
W zmarłym straciliśmy wielkiego przyjaciela

młodzieży, oddanego całym 
szkoły.

Pogrzeb odbędzie się w
kwietnia br. o godz. 12.30 na 

CZEŚC JEGO PAMIĘCI!

sercem sprawom

sobotę, cfnia 10 
Junikowie.

KIEROWNICTWO SZKOŁY 
GRONO NAUCZYCIELSKIE 

KOMITET RODZICIELSKI I MŁODZIEŻ 
46586m

Kazimierz Banach 
mój najdroższy mąż, najukochańszy ojciec, 
teść i dziadek do ostatniego swego tchnienia 
oddany nam całym sercem, zasnął w Panu we 
wtorek, 6 kwietnia 1965 r„ przeżywszy lat 59.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 10 bm. 
o go<?z. 15.30 z kaplicy cmentarnej przy ul. 
Bluszczowej.

Z losem pogodzeni 
ŻONA, DZIECI I WNUKI

Poznań, ul. Opolska 33/4. ’ 46525g

Dnia 6 kwietnia 1965 r. zmarł długoletni-pra­
cownik naszej Spółdzielni

kol. mgr Zdzisław Konwerski 
członek Rady Spółdzielni, b. prezes Spółdzielni, 

b. członek Rady WZSP 
odznaczony odznaką zasłużonego działacza 

ruchu spółdzielczego
W Zmarłym tracimy zasłużonego, ofiarnego, 

cenionego pracownika oraz serdecznego i szcze­
rego kolegę.

cześc jego pamięci!
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 10 kwiet­

nia 1965 r. o godz. 12.30 z kaplicy cmentarnej 
na Junikowie.
zarząd RADA SP-NI PRACOWNICY
CHEMICZNEJ SPÓŁDZIELNI PRACY „GUMA” 

W POZNANIU K2627

Dnia 8 kwietnia 1965 r. zmarł nasz drogi dy­
rektor szkpły, nieodżałowany kolega i przełożo­
ny, przyjaciel młodzieży, odznaczony Krzyżami 
Zasługi

tow. Florian Waroczyk
o Pogrzeb odbędzie się dnia 10 kwietnia br. 

godz. 14 na cmentarzu na Junikowie.
O bolesnej stracie zawiadamiają

Grono Pedagogiczne, Organizacja POP, 
Komitet Rodzicielski, Administracja oraz

młodzież Zasadniczej Szkoły Zawodowej dla 
Pracujących nr 3 w Poznaniu

46582g

•POLSKI
z N A N 

Grunwaldzka 1J.

Piesek (suczka) zaginął 
(rudowłosa mała) w okoli­
cy Warszawskiego Osie­
dla. Uczciwego znalazcę 
proszę o oddanie za do­
brym wynagrodzeniem. 
Zofia Strzelecka, ulica 
Warszawska, Działki Wol­
ność działka 167. 46402g

Pragniesz szczęśliwego 
małżeństwa? Napisz dziś 
__ „Venus" Koszalin, 
Odrodzenia 6. Błyskawi­
cznie prześlemy krajowe 
adresy. Informacje — 10 
zł znaczkami. K2102
Panna lat 31, mieszkanie, 
pozna kawalera również 
domatora, pożądane wy­
kształcenie. Cel matry­
monialny. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 45366g.

Dnia 8 kwietnia 1965 r. zmarł

Florian Waroczyk 
dyrektor Zasadniczej Szkoły Zawodowej 

dla Pracujących nr 3 w Poznaniu
W Zmarłym straciliśmy ofiarnego i niestru­

dzonego wychowawcę nowych kad!r energety­
ków.

CZEŚC JEGO PAMIĘCI!
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 10 kwiet­

nia 1965 r. o godz. 14 z kaplicy cmentarnej na 
Junikowie.
ZAKŁ. ENERGETYCZNY POZNAŃ — MIASTO

M2636

Dnia 6 kwietnia 1965 r. zmarł nagle w wieku 
62 lat, mój najdroższy mąż, szwagier i wu­
jek, śp.

Władysław Dembiński
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 10 bm. 

o godz. 11.45 na Junikowie.
Strapiona

ŻONA Z RODZINĄ
Poznań, Opalenicka 21 m. 2. 46550g

Dnia 8 kwietnia 1965 r. zmarł nieoczekiwanie 
kochany brat, szwagier i wujek, przeżywszy 
lat 52

Florian Waroczyk
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia lo bm. 

o godz. 14 z kaplicy cmentarza na Junikowie.

W smutku pogrążona
RODZINA

46581g

Dnia 7 kwietnia 1965 r. zmarła po długich 
i ciężkich cierpieniach nasza najdroższa ma­
musia, siostra i babcia, przeżywszy lat 69

Stefania Tucholska
z domu TRZCIŃSKA

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 10 bm. 
o godz. 10.15 z kaplicy cmentarnej na Juniko­
wie.

W ciężkim smutku pogrążone 
CÓRKI, ZIĘCIOWIE, RODZEŃSTWO

I WNUKI
46556g

dzielna, z 
poszukuje

mieszkaniem, 
kulturalnego

pana na stanowisku lub 
posiadającego własność. 
Cel matrymonialny. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 45576g.

Spółdzielnia Pracy Metalowców w Gostyniu, ul. Po­
wstańców Wielkopolskich 45 — ogłasza PRZETARG 
NIEOGRANICZONY na wykonanie w ramach koope­
racji następujących prac:

1) PRACE FREZARSKIE: wykonanie 39fl'sztuk zę­
batek żel. z dostarczonego materiału o wymiarach 
620 X 36 X 25 mm, M — 2,5 Z — 80, dostawa miesięcz­
na — ostateczny termin końcowy 31 XI 1965 r.

2) CHROMOWANIE części żel. i stalowych do to­
karń eksportowych, 70 kompletów — dostawa robót 
miesięcznie wg uzgodnienia ze zleceniodawcą.

3) WYKONANIE MODELI odlewniczych aluminio­
wych i drzewnych z materiału wykonawcy, również 
naprawę i konserwację modeli — dostawa wg zamó­
wienia zleceniodawcy w terminie jednomiesięcznym 
oęl złożenia zamówienia.

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa 
państwowe, spółdzielcze i prywatne posiadaja.ee kar­
ty rejestracyjne. Szczegółowe informacje oraz rysun­
ki do wglądu codziennie w biurze w godz. od 8 do 13. 
Oferty należy składać w zapieczętowanych koper­
tach do Spółdzielni w terminie do dnia 13 kwietnia 
1965 r. Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 15 
kwietnia 1965 r. o godz. 12. Zastrzega się prawo wy­
boru oferenta lub unieważnienia przetargu bez po-
dania przyczyny. K2525

ADIO lliŁE WIZ3I

RADIO — PROGRAM I: — 7.20 Piosenka dnia; 
7.45 „Błękitna sztafeta”; 8.05 Muzyka i aktualności; 
8.50 „Rozmowy na tematy prawne”; 9 „Uczmy się 
śpiewać”; 10 Mówi technika — pt. „Jak powstaje
tkanina?”; 10.10 Konc. symf.; 11 Dla kl. VI
Chocimem” fragm. , 
„Na swojską nutę”; 
„Wiejskie spotkanie’

,Pana Wołodyjowskiego’
,Pod 
11.30

11.49 „Rodzice a dziecko”; 12.45 
’; 13 Dla kl. III i IV „Włóczy-

kij Lampo”; 13.20 Konc. rozrywk. w wyk. Ork.
Mandolinistów;
,Zagadka literacka”; 14.30

14 „Niezapomniane stronice”
,Mój program na ante-

nie”; 15.10 „Sportowcy wiejscy na start”; 15.30 Z 
życia ZSRR; 16.20 Piosenki żołnierskie; 16.35 „Kolo­
rowy mikrofon”; 17.15 Muz. popularna; 17.40 „San- 
gerin” — fragm. opow.; 18.05 Konc. dnia; 19 Kurs 
jęz. franc.; 19.15 „Wędrówki muzyczne po kraju”; 
20.35 Program z dywanikiem; 21.40 Recital wiolon­
czelisty szwajcarskiego Rocco Filipini’ego; 22.15 
Giełda Piosenki w Spamie; 23.10 Koncert nocny.

Wdowa — miła, zgrabna, 
sympatyczna po 40, z 11- 
letnim synkiem, na stano­
wisku, z własnym miesz­
kaniem, pozna kultural­
nego pana do lat 50. Cel 
matrymonialny. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 45577g.

WIADOMOŚCI
PROGRAM II: 

jęz. rosyjskiego; 
Konc. dnia; 9.50

5, 6, 7, 8, 12.05, 15, 18, 20 i 23
7.50 Piosenka dnia;1, 8.15 Kurs
8.35 „Okno na świat”;
Public, międzynar.; 10.40

9.05 
,Ma-

rżenia są drogie” fragm. pow.; 11 Konc. chopi­
nowski; 11.40 Klub entuzjastów nowoczesności; 
12.25 Magazyn rolniczy; 12.50 Zespoły akordeo­
nowe; 13.10 Kultura pilnie poszukiwana; 14.30

ta”;
grań’

notatnika reportera; 14.45
15 Z płytoteki rozrywkowej

,Błękitna sztafe- 
i „Polskich Na-

15,30 Wspomnienia z hitlerowskich obo-
PANU DOCENTOWI DR. MED.

Marianowi Piechockiemu
SERDECZNE WYRAZY WSPÓŁCZUCIA 

I GŁĘBOKIEGO UBOLEWANIA
z powodu śmierci Jego ZONY 

składają
PRACOWNICY KLINIKI DERMATOLOGICZNEJ 

AKADEMII MEDYCZNEJ W POZNANIU
________________________________ 46598m

Dnia 7 kwietnia 1965 r. zmarł nasz współpra­
cownik

Maksymilian Majsner
Pogrzeb odbędzie się w dniu 10 kwietnia 1965 

roku o godz. 15.30 w Obornikach
WSPÓŁPRACOWNICY

RADA ZAKŁADOWA ZARZĄD
WIELKOPOLSKIEJ SP-NI OGRODNICZEJ 
—46611 g

Dnia 9 kwietnia 1965 r. zmarła nasza naj­
droższa matka, teściowa, babcia i prababcia, 
w wieku lat 71 śp.

ZOFIA HERKT
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 12 bm. 

o godz. 13.15 z kaplicy cmentarnej na Juni­
kowie.

O tej bolesnej stracie zawiadamiają
DZIECI Z RODZINĄ 

____  46616g

Dnia 8 kwietnia zmarła opatrzona Sakramen­
tami sw., moja najdroższa i najukochańsza żo­
na, nasza najlepsza matka, śp.

Władysława Piechocka
z domu CIESIELSKA

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 
12 IV 1965 r. o godz. 13.15 z kaplicy cmentarnej 
na Junikowie.

O tym zawiadamiają w ciężkim smutku 
pogrążeni

mąż, córka, syn i rodzina
Poznań, ul. Głogowska 78 m. 6 
Leszno, Gdynia, Wolsztyn, Iława. K2645

Dnia 8 kwietnia 1965 r. zmarł długoletni pra­
cownik bankowy

Florian Sauer
st. inspektor kredytowy

W Zmarłym straciliśmy zasłużonego pra­
cownika i powszechnie łubianego kolegę.

Pogrzeb odbędzie się w dniu 12 kwietnia 1965 
rouu o godz. 11.30 z kaplicy cmentarnej na 
Gorczynie.
dyrekcja rada zakładowa

WSPÓŁPRACOWNICY
BANKU INWESTYCYJNEGO O/WOJ.

W POZNANIU 46620m

Redaguje Kolegium: Marian Flejsierowicz (sekretarz redakcji), Tadeusz Kaczmarek, Zbigniew Mika Więcław
redaktora naczelnego), Mieczysław Skąpski, Zbigniew Szumowski, Lesław Tokarski (redaktor naczelny) Telefony- 611-’1 łącz” wszystkie 
działy; sekretariat redakcji 657-76, w godz. 8.30-17.30; redaktor naczelny 657-76, z-ca red. naczelnego 657-18 sm rI-
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Porzycki (zastępca

zów koncentracyjnych; 16.30 Grająca szafa; 17.12
Wielkopolskie 
ton M. Jorsta 
„Matysiakowie”

zespoły amatorskie; 18.50
; 19.05 Muz. i aktualności;

2o Zespoły soliści

Felie- 
19.30

Radia
NRD i Radia CSRS; 20.40 „Pamiętnik marzeń i
lęków” — 
22 Radio

słuch.; 21.40 Konc. Zesp. J.
Kabaret „Trzy

czór operetkowo-taneczny.
WIADOMOŚCI: 

19, 21, 23.50, 1.55.
TELEWIZJA: • 

10.25 — Przerwa;

5.30, 6.30,

- 9.55
10.55 -

„Skarb Sierra Mądre”

po trzy”;

7.30, 8.30,

- Geografia 
Botanika (kl.

Miliana 
23 Wie-

12.05, 16,

(kl. VII);
VI); 11.25

film USA (od lat 14);
13.25 — Przerwa; 16.20 — Program dnia 
Strategia pedagogiczna dla nauczycieli;
14 lekcja języka rosyjskiego; 17 —
mości plus program tygodnia 
dzieży: „Liga Miast”: (Łódź ■

17.20

; 16.25 —
16.40 — 

Wiado- 
Dla mło-

Poznań); 18.10
„Przygody dziwnego psa Huckleberry”; 18.35 — 
Młodzieżowy Klub TV: Proton; 19.10 — „Wie­
czorne rozmowy; 19.30 Dziennik i dobranoc; 19.55 — 
„Echo tygodnia”; 20.15 — Film USA „Skarb Sierra 
Mądre” (od 1. 14); 22.10 — Dziennik; 22.30 — „Ko­
cham, lubię, żartuję” — składanka rozrywkowa.

RADIO 
Giovanni 
koncertu 
Przekrój 
Magazyn

— PROGRAM I: 7.15 
Battista Pergolese - 
na skrzypce i ork. 

muzyczny tygodnia;

.Obiadynka”; 8.15
Sonata w stylu

Wojskowy; 10

smyczkową;
9.05 Fala 56;

Dla dzieci bajka

8.30
9.20 
pt.

„Koniczyna pana Floriana”; 10.40 Konc. życzeń;
11.40 „ 
mapie

,Czy znasz mapę świata?’ 12.10 „Plamy na
12.20 Mel. hiszpańskie; 12.3o Transmisja fi-

nału mistrzostw Polski w boksie; 13.30 Mel. rozryw­
kowe; 14 „Włoskie canto”; 14.3o „w Jezioranach”; 
15 „Jarmark cudów”; 16.05 Tygodn. przegląd wy­
darzeń międzynar.; 16.20 Słuch. — „Pamiętnik pa­
nicza”; 17.40 Muz. tan.; 18.05 Spotkanie z muzyką; 
18.45 „Kabarecik reklamowy”; 19 Poznańska Pięt­
nastka Radiowa; 19.20 „Rendez-vous z operetką”; 
20.35 „Matysiakowie”; 21.05 Radio-Kabaret „Trzy 
po trzy”; 22.05 Wieczory muzyczne; 23.10 Muz. tan.

WIADOMOŚCI; 6, 7, 8, 9, 12.05, 16, 20, 23
PROGRAM II; 8.10 Spacery muzyczne po Wielko- 

polsce; 9.20 Felieton literacki; 9.30 Piosenka mie­
siąca; 10 Polskie Towarzystwo Ludoznawcze; 10.30 
Muzyka; 10.45 „W 20 rocznicę wyzwolenia b. obo­
zu koncentracyjnego w Oświęcimiu”; 12.10 Poranek 
symf.; 13 „Ludzie wśród których żyjemy”; 13.30 
„Moskwa z melodią i piosenka słuchaczom pol­
skim”; 14 Poznański konc. życzeń; 15 Dla dzieci pt. 
„Syrena”; 16 „Bliżej teatru” — 16.30 Konc. chopi­
nowski. Wyk. — W. Małcużyński; 17.05 Felieton na 
tematy międzynar.; 17.15 Śpiewa „Śląsk”; 17.30 
„Podwieczorek przy mikrofonie”; 19 Rewia piose­
nek; 19,30 Słuch. „Ciemny raj” 20.05 Ork. tan.; 21.25 
„Ze świata opery”; 22 Ogólnopol. i poznańskie 
wiadom. sport.; 22.30 Gra Ork. Taneczna Rózgi. 
Śląskiej PR; 22.55 Wiązanka foxtrotów; 23.10 Muzy­
ka dawnych mistrzów.

WIADOMOŚCI: 6.30, 7.30, 8.30, 12.05, 17, 21, 23.50
TELEWIZJA — 9.45 — Program dnia; 9.50 — Pro­

gram dla młodzieży „Sztafeta” (Budapeszt); 10.50 — 
Transm. z b. obozu w Oświęcimiu, w XX rocznicę 
wyzwolenia niemieckich obozów zagłady; 12.15 — 
Program filmowy; 12.35 — Telerekłama; 12.45 — 
Transm. z mistrzostw Polski w boksie; 14 — TV 
Kurs Rolniczy; 14.40 —.„Trzy Joanny” — insc. ba­
letowa; 15.15 — „Koń, który mówi”; 15.40 __ „Ka­
mienne metamorfozy” z cyklu „Piórkiem i wę­
glem”; 16 — „Ula z Ib”; 16.20 — Telekonkurs dla 
młodz. „Gwiazdy czekają na nas”; 17.05 — Wyniki 
losowania „Koziołków”; 17.10 — „Naśladownictwo 
wskazane”; 17.25 „Szklana niedziela” — felieton 
TV St. Grodzieńskiej; 17.40 — Z cyklu „Spotkanie 
z poetą” — „Bohdan Drozdowski”: 18.10 — „Kalej­
doskop rytmów i melodii”; 19.05 — Tu słownik 
wyrazów obcych; 19.30 — Dziennik i dobranoc; 
20.05 — „Prawo i bezprawie” fah. film ang. (od 
1. 16): 21.25 — „Śpiewa Romuald Spychalski”; "1 40 
— Niedziela Sportowa; 22.05 — „Wieczorny re­
laks”; 22.10 — Aktualności sportowe.

Telewizja zastrzega sobie prawo do zmian.

posiadaja.ee


Prasa wielkopolska 
w 20-leciu

Staraniem Oddziału Po­
znańskiego Stowarzyszenia 
Dziennikarzy Polskich oraz 
dyrekcji Muzeum Historii 
Ruchu Robotniczego zorga­
nizowana została wystawa pt. 
„20-lat prasy, radia i tele­
wizji w Wielkopolsce”.

Otwarcie wystawy miesz­
czącej się w gmachu Od- 
wachu przy Starym Rynku, 
nastąpi w poniedziałek 12. 
bm. o godzinie 12. (na)

Zaopatrzenie przed świętami
IV iemałe kłopoty z gromadzeniem zapasów świątecznych 

mają hurtownie, które dysponują niezbyt wielką po­
wierzchnią magazynów przeznaczonych na artykuły spożyw­
cze. Ponieważ w okresie świąt duże partie towarów należy 
rozprowadzać możliwie szybko, wykorzystywano dotychczas 
wszystkie rezerwy w transporcie, mimo to nie zawsze nadą­
żano z terminowym zaopatrzeniem detalu.

W bieżącym roku towary 
delikatesowe WPHS dostar­
czyła do sklepów na długo 
przed świętami. Tak więc na­
leży się spodziewać, że pod 
dostatkiem będzie: rodzynków, 
fig i migdałów oraz proszków 
do pieczenia, których w ub. 
roku zabrakło z winy produ­
centa. Dla smakoszów przygo­
towano niektóre poszukiwane 
od dawna wyroby cukiernicze, 
galanterię czekoladową, oraz 
duży*wybór win wytrawnych, 
krajowych i zagranicznych.

Świąteczny transport cytryn 
dla Poznania jest już na 
punkcie granicznym w Ze­
brzydowicach. Są to cytryny

Niedzielny przegląd 
wydarzeń

Na niedzielnym przeglądzie 
wydarzeń międzynarodowych w 
sali TWP przy ul. Armii Czerwo 
nej 69 ostatnie wydarzenia w 
świecie omówi 11 bm. z-ca re­
daktora naczelnego „Expressu 
Poznańskiego” Janusz Orzałkie- 
wicz. Początek prelekcji o go­
dzinie 11,

Po przeglądzie projekcja fil­
mu i PKF. Wstęp bezpłatny.

(na)

Tym razem na pewno

„The Beatles” 
na ekranie

W sobotę, 10 bm. i niedzielę, 
11 bm. na ekranie kina „Kosmos” 
wyświetlony zostanie film mu­
zyczny produkcji angielskiej z ze 
społem The Beatles. Przed pro­
jekcją występować będzie studenc 
ki zespół ,,Violiny”. Początek se­
ansów o godz. 17 i 20. (na)

V Poznańska Wiosna

Kameralistyka
W zapełnionej młodzieżą auli 

PWSM wysłuchaliśmy IV 
koncertu kameralnego, w ra 

mach tegorocznej Poznańskiej 
Wiosny Muzycznej. Chór Dziecię­
cy Państwowej Podstawowej Szko 
ły im. H. Wieniawskiego rozpo­
czął wieczór „Małą suitą” (ń ca- 
pella) Wiesława Kisera. Całość 
dzieli się na 5 nieobszernych 
fragmentów, przypominających 
w technice kompozycji „Melodie 
ludowe” (na fortepian) Lutosław­
skiego. Miniaturowe piosenki są 
„zadyszane” w tempach, (z wyjąt 
kiem „Deszczyku”), oparte na 
zwięzłych motywach szerzej nie- 
rozpracowywanych (niektóre sty­
lizują folklor). Dyrygował z ryt­
miczną energią S. Szoffęr, stara­
jąc się o bardzo wyrazistą dykcję 
Chóru Dziecięcego. W utworze na 
stępnym czyli „4 kontrastach” 
(na organy) Bernarda Pietrzaka 
jeszcze niezrozumiałą wydała się 
forma. Grał Stefan Sibilski. Długi 
cykl impresji — medytacji orga­
nowych przyniosła „Missa brevis” 
Aleksandra Szeligowskiego. Kom­
pozycja zyskałaby na skrótach i 
ożywieniu w tempach, gdzie so­
lista mógłby się popisać większą 
wirtuozerią manualną i pedałową.

„Imitacja” Mirosława Bukow­
skiego stanowi rodzaj dowcipnej 
quasi — ilustracji do kreskówko- 
wego filmu. W sumie ekspery­
ment dźwiękowo interesujący (for 
tepian i skrzypce —- pizzicato). 
Również w tym samym wykona­
niu J. Roehla (skrzjpce) i M. Bu­
kowskiego (fortepian) zaprezento­
wano prawykonanie „Sonansu” 
Zbigniewa Guzowskiego. Autor u- 
siłuje dać jakąś próbę „romanty- 
zowania” współczesności. Sztuka 
nowej ekspresji. Wchodzi w or­
bitę wpływów Debussy’ego i Szy­
manowskiego („Mity”). W efekcie 
chwilami uzyskuje nastrój i pew 
ną wręcz poetyckość stylu. Na za­
kończenie wieczoru kameralnego

Podziękowanie 
radnym i aktywistom 

| Z ostatniej sesji BM Jeżyce

Ostatnia w tej kadencji sesja DRN Jeżyce, która odbyła 
Z się wczoraj, poświęcona była sprawozdaniu z wykona­

nia budżetu za rok 1964.
Wykonanie budżetu po stro­

nie dochodów wyniosło ponad 
87 min. zł, co stanowi 94,6 pro­
cent planu, a po stronie wy­
datków — około 86 min. zł 
(89,1 procent). Na wydatki in- 

włoskie, które wykazują dużą 
odporność na zepsucie. W 
pierwszym kwartale br. sprze­
dano 404 tony tego atrakcyj­
nego towaru. Jest to o 25 ton 
więcej niż w analogicznym 
okresie ubiegłego roku. W 
dniach poprzedzających świę­
ta znajdzie się w sprzedaży 
210 ton cytryn, co powinno w 
zupełności zaspokoić zapotrze­
bowanie. Nieco mniej będzie 
pomarańczy, chociaż i tu no­
tujemy pewną poprawę w sto­
sunku do poprzedniego kwar­
tału.

WPHS otrzymała ostatnio 
dużą partię kakao naturalne­
go, które po częściowym za­
spokojeniu potrzeb producen­
tów słodyczy można by prze­
znaczyć do sprzedaży w skle­
pach. Potrzeba jednak opako­
wań i zgody Wydziału' Han­
dlu na rozprowadzenie tego 
towaru w detalu. Od szybkiej 
decyzji zależy zatem czy ka­
kao będzie przed świętami w 
sklepach, (wa)

Komunikat MO
Komenda Miejska MO w Pozna­

niu zatrzymała niebezpiecznego 
oszusta, który grasował w Pozna­
niu i województwie poznańskim. 
Przedstawiając się osobom star­
szym, pobierającym renty, jako 
urzędnik ZUS, pracownik Wydzia 
łu Lokalowego RN lub lekarz 
ZUS, obiecywał podwyższenie po­
bieranych rent, przydzielenie in­
nego mieszkania, bądź umieszcze­
nie osób samotnych w „Domu 
Starców”, wyłudzał od nich róż­
ne kwoty pieniężne.

Osoby poszkodowane proszone 
są o zgłoszenie się w Komendzie 
Miejskiej MO w Poznaniu, plac 
Wolności 16, pokój 20 w godz. od 
8—14, celem złożenia zeznań lub 
o skontaktowanie się listownie.

(na)

dano pierwszą część z „Symfonii 
organowej nr 1” Feliksa Nowo­
wiejskiego. Fragment ten powstał 
około r. 1920 i grywany był przez 
kompozytora (a także przez sław 
nego wirtuoza Marcela Dupre) w 
różnych europejskich centrach 
muzycznych. Zapewne szkoda, że 
z pośmiertnej teki autora „Róż 
dla Safo” nie pokazano jakiejś 
pozycji bliższej „klimatowi” po­
szukiwań dźwiękowych młodych 
uczestników „Wiosny Poznań­
skiej”. A może chodziło właśnie 
o kontrast? S. Sibilski okazał się 
sumiennym i precyzyjnym reali­
zatorem „Symfonii organowej”, 
choć utwór wymagałby interpre­
tacji jeszcze śmielszej i bardziej 
romantycznej w wyrazie.

KAZIMIERZ NOWOWIEJSKI

KWIECIEŃ
1O 

sobota

Michała, 
Mikarego

Słońce: 5.07 —18.42

TEATRY
POLSKI — g. 19 „Horsztyński”; 

NOWY/ — g. 15.30 „Robinson Kru- 
zoe”, g. 19 „Niezwykły proces”; 
OPERA — g. 19 „Romeo i Julia”; 
OPERETKA — nieczynna; MAR­
CINEK — g. 16.30 „To jest Pol­
ska”;
KINA

KINO DOBRYCH FILMÓW — 
„MUZA” — g. 15, 17.30 i 20 „Kapo” 
(włoski, 16 1.); APOLLO — g. 10, 
12.30, 15.30, 18 i 20.15 „Tysięczne 
okno” (franc., 16 1.); BAŁTYK — 
g. 10, 12.30 15.30 „Kasiarz” (ang.,
16 1.), g. 18 i 20.30 „8 i Vs” (wło­
ski, 16 1.); CZTERNASTKA g. 
10, 12.30, 15.30, 18 i 20.15 „Towa­
rzysz Regent” (czeski, 12 lat); 

westycyjne z budżetu przezna­
czono 1,7 min. zł. Zadanie to 
wykonano w 99,5 procent.

Rok 1964 został zamknięty 
na Jeżycach długiem w wyso­
kości 3.500.000 zł. Jeśli zatem 
kwota ta nie będzie pokryta z 
rezerwy budżetowej RN Po­
znania, to w kłopotliwej sytu­
acji znajdzie się tegoroczny 
budżet omawianej dzielnicy.

Podczas sesji wszyscy radni 
i członkowie poszczególnych 
komisji otrzymali biuletyn, w 
którym znalazło się sprawo­
zdanie Prezydium DRN z wy­
konania programu wyborczego 
Dzielnicowego Komitetu FJN 
w latach 1961—65.

Na zakończenie sesji obecny 
na niej I sekretarz KD PZPR 
Jeżyce — S. Slopiński w ser­
decznych słowach podziękował 
radnym i aktywistom za czte­
roletnią współpracę i działal­
ność dla dobra dzielnicy. Po­
dziękowanie działaczom złoży­
ły także wieceprzewodnicząca 
Prezydium RN Poznania — 
W. Klawiter oraz przewodni­
cząca Prezydium DRN Jeżyce 
— T. Andrzejewska.

W dniu obrad ostatniej sesji 
DRN mieszkańcy, zwłaszcza 
uczniowie jeżyckich szkół, 
członkowie ZMS i ZHP zain­
augurowali tegoroczne czyny 
społeczne. Około 5000 osób 
porządkowało wczoraj tereny 
zielone w dzielnicy, (an)

ADM 3 monituje - wykonawcy milczą
Ą4 inęły dwa lata od oddania do użytku bloku mieszkal-
J-TT nego przy ul. Waryńskiego 37, a ponad rok od za­

mieszkania wieżowca przy tym samym placu pod numerem 9. 
Wydawałoby się, źe wystarczające to terminy dla należytego 
załatwienia braków i usterek, jakie wyłoniły się w trakcie
użytkowania obu obiektów.

Tak wydaje się lokatorom, 
lecz bynajmniej nie wykonaw­
com i inwestorowi. Oto w do­
mu przy ul. Waryńskiego 3—7 
do dzisiejszego dnia — mimo 
wielokrotnych interwencji 
ADM-3 — nie uruchomiono 
zsypów do śmieci. Może dla 
zainteresowanego wykonawcy 
robót sprawa to błaha, lecz 
dla mieszkających tu na wyż­
szych piętrach lokatorów — 
bynajmniej.

Od dłuższego czasu wspo­
mniana administracja DZBM 
Jeżyce dopomina się o zain­
stalowanie w wieżowcu drzwi 
wahadłowych na parterze 
klatki schodowej, bądź zain­
stalowanie tzw. wiatrochronu. 
Niestety, i w tym przypadku 
napotyka sie na milczenie in­
westora (DBOR) oraz wyko­
nawcy (PPB-2). Przy tej oka­
zji przypominamy, że już raz 
„Głos” proponował zbudowa­
nie w wieżowcu mocniejszych 
drzwi wejściowych i trwal­
szej ich obudowy. Obecnie ist­
niejąca obudowa szklana, wy­
pełniona cienkimi szybami 
sprawia, że co pewien czas 
ADM 3 wydaje dziesiątki zło­
tych za wytłuczone szyby. To 
samo dotyczy drzwi wejścio­
wych. Należałoby tu chyba po­
stawić drzwi dębowe, może 
nawet z tzw. samozamykaczem 
pneumatycznym.

Nie można się również do­
prosić o zlikwidowanie uster­
ki, jaka powstała przy budo­
wie komory zsypów do śmieci 
w wieżowcu. Projekt zakładał, 
że wejście do komory powinno 
się znajdować 4 cm nad po­
wierzchnią ziemi. Tymczasem 
wybudowano je na wysoko­
ści... 1,20 m. Ostatnio „Miasto-

GONG — g. 10 i 12 „Ostatni lot” 
(radź., 12 1.), g. 16, 18 i 20 „Igra­
szki miłosne” (franc., 18 lat); 
GRUNWALD — g. 15 „Śpiąca kró­
lewna” (USA, 12 1.), g. 17 „Et 
cetera pana pułkownika” (włoski, 
18 1.); GWIAZDA — g. 15.30, 18 
i 20.15 „Beata” (polski, 16 lat); 
HUTNIK — g. 16.45 i 19 „Skąpani 
w ogniu” (poi., 12 1.); KOSMOS 
— g. 17 i 20 Koncert Beagbeatowy 
oraz film „The Beatles” (ang., 12 
1.); MALTA — g. 16 „Białe pust­
kowie” (USA, 9 1.), g. 18 i 20.15 
„Pięciu” (poi., 16 1.); OLIMPIA — 
g. 15, 17.30 i 20 „Mord w Tokio” 
(jap., 16 1.); OSIEDLE — godz. 16 
„Dumbo” (USA, 10 1.), g. 18 i 20 
„Ten wstrętny celnik” (franę,, 16 
1.); PANCERNIAK g. 17.30 i 20 
„Chcemy się bawić” (ang., 12 1.); 
PAŁACOWE — g. 15, 17.30 i 20 
„Beata” (poi., 16 1.); PRZYJAŹŃ 
— g. 15.30, 18 i 20.15 „Człowiek 
zza biurka” (włoski, 16 1.); RIAL- 
TO — g. 10, 12.30 i 15 „Hasło — 
odwaga” (ang., 12 1.), g. 17.30 i 20

• W Prezydium DRN Grunwald 
odbyła się niedawno miła uroczy 
stość. Z okazji 50-lecia pożycia 
małżeńskiego trzy pary otrzymały 
medale za długoletnie pożycie. Są 
nimi: Jadwiga i Józef Bukowscy, 
Leokadia i Stefan Iwankowscy 
oraz Aleksandra i Stanisław Ko­
nieczni. Medale wręczył wiceprze­
wodniczący Prezydium DRN — Ł. 
Leracz. (z)

• Koło Naukowe Studentów 
Historii Sztuki UAM zorganizo­
wało wystawę projektów kopert 
płytowych Rafała Jesionowicza, 
młodego twórcy poznańskiego. Wy 
stawa czynna jest w Galerii Koła 
Naukowego Studentów Historii 
Sztuki, ul. Fredry 10. (na)

• Niby bardzo nowoczesny biu­
rowiec. Że nieotynkowany to nic 
(brak funduszy jest powszechny!). 
Ale: szyby nie myte — chyba od 
lat, niektóre wybite, w oknach 
brudne firanki i kwiaty, które 
dawno straciły prawo do tej 
nazwy. Wszystko przy jednej z 
głównych ulic Poznania, ważnej 
arterii wylotowej. To nie żadna 
„wesoła fama”, tylko — niestety 
„Wiepofama”. (ad)

• Staraniem Rady Zakładowej 
przy ZNTK, w klubie tych zakła­
dów, ul. Robocza 4, otwarto V 
Wystawę Fotograficzną Koła Fo­
tografów. Wystawa czynna jest 
jeszcze w ciągu dnia dzisiejszego. 
Obejmuje ona 55 fotogramów o 
różnej tematyce, pochodzących od 
15 autorów. Pięciu spośród nich 
eksponuje swe prace w ramach 
pierwszego kroku w fotografii.

• Klub Oficerów Rezerwy Stare 
Miasto dokonał ostatnio wyboru 
nowych władz. Prezesem został 
inż. Edward Franek. Członkowie 
zarządu pełnią dyżury w czwart­
ki od godz. 17 do 18 w biurze Za­
rządu LOK Stare Miasto, ul. Nie­
złomnych 1. (c)

projekt” zaproponował inwe­
storowi, by wybudować tu be­
tonowy podjazd, dla zwiększe­
nia bezpieczeństwa pracy przy 
wyładunku nieczystości z ko­
mory. Ale i w tym przypadku 
rezultatów interwencji DBOR 
jak i ADM-3 do tej pory nie 
widać.

Zima dawno minęła. Za na­
mi także zimowy sen. Czy wy­
mienione „niedoróbki” mają 
czekać jeszcze rok na likwida­
cje? (kp)

INFORMUJEMY
W związku z dużym zaintereso­

waniem wystawą pt. „Pamięci o- 
fiar hitleryzmu”, dyrekcja Biblio­
teki Miejskiej im. E. Raczyńskie­
go prosi o kierowanie wycieczek 
szkolnych wyłącznie w godz. 10 
— 15.

Bilety z 18 marca br. — a nie 
z 17 jak mylnie nas poinformowa­
no — ważne są na dzisiejszy kon­
cert z udziałem Marthy Argerich.

Na spacer trasą: Szeląg — Róża­
ny Młyn — Naramowice zaprasza 
w niedzielę, 11 bm. Towarzystwo 
Miłośników Poznania. Zbiórka o 
godz. 10 przy dworcu Garbary.

Wagony linii „1-Bis” zostaną zli 
kwidowane od poniedziałku, 12 
bm. Od tego dnia „jedynce” zo­
staną przywrócone wozy doczep- 
ne.

Sprawozdawczo-wyborcze zebra­
nie ZBoWiD Zegrze odbędzie się 
w niedzielę, 11 bm. o godz." 11 
przy ul. Ostrowskiej 140.

Przerwy w dostawie energii e- 
lektrycznej w związku z przepro­
wadzonymi pracami eksploatacyj­
nymi — nastąpią w dniu 11. 4. 
65 r. w godz. 7—11 dla miejsco­
wości: Luboń, Lasek Dolny, La­
sek Górny, Łęczyca, Wiry; w 
godz. 7—15 dla miejscowości: Fa- 
bianowo, Swierczewo i Kotowo, 
oraz w godz. 14—18 dla ulicy Na- 
ramowickiej (przy Lechickiej).

(K-2465)

„Życie raz jeszcze” (poi., 16 lat); 
RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 17 
i 19.30 „Fanfaron” (włoski, 16 1.); 
SCALA — g. 16, 18 i 20 „Barwy 
walki” (poi., 12 1.); TĘCZA — g. 
16, 18 i 20 „Yokmok” (poi., 16 1.); 
WARTA — g. 15-16.15 non stop — 
„Bitwa nad Wołgą” (szwedzki, 12 
1.), g. 17.30 i 20 „Przerwany lot” 
(poi., 16 1.); WCZASOWICZ (Pusz- 
czykowo) — g. 17 i 19.15 „Echo” 
(poi., 16 1.); WIEDZA — nieczyn­
ne; WILDA — g. 12.30, 15, 17.30 i 20 
„Skarb w srebrrłym jeziorze” 
(NKF, 12 1.); WRZOS (Luboń) — 
nieczynne; WRZOS (Mosina) — g. 
17 i 19.15 „Nieznany” (poi., 12 1.); 
EOTOPLASTIKON — godz. 12—21 
„Szwajcaria współczesna”.

MUZEA
ARCHEOLOGICZNE (ul. Miel- 

żyńskiego 27/29) — g. 9—15; BRO­
NI (Stary Rynek) — g. 10—15; HI­
STORII M. POZNANIA (Stary 
Rynek) — nieczynne; INSTRU­
MENTÓW MUZYCZNYCH (Stary

Po Zjeździe KDS

Dziennikarze odbiory Wielkopolsce 
monopol na hokej i kręgle

Dwudniowe obrady Klubu Dziennikarzy Sportowych SDP, w któ­
rych uczestniczyło ponad 50 przedstawicieli wszystkich ośrodków 
prasowych w kraju, miały na cel u nie tylko omówienie spraw 
wewnętrznoorganizacyjnych, ale w dużym ..stopniu poświęcone by- 
ły zadaniom dziennikarstwa sportowego w kampanii wyborczej 
oraz problemom wychowawczym w naszym sporcie. Korzystając 
z okazji pobytu czołowych publicystów i sprawozdawców sporto­
wych w naszym mieście, zapoznaliśmy gości również z niektó­
rymi, ciągle jeszcze, niestety, regionalnymi dyscyplinami sportu.

Znalazło się więc w programie 
miejsce dla łiokeja na trawie i 
kręgli. Obie te dyscypliny bardzo 
popularne w innych krajach, nie 
zrobiły jeszcze wielkiej kariery 
w Polsce, chociaż mają pełne moż 
liwości znalezienia się wśród naj­
popularniejszych. Obok wielu 
istotnych przyczyn, jedną jest 
niewątpliwie słaba propaganda 
tych sportów, wynikająca w du­
żej mierze z niedostatecznej zna­
jomości zagadnienia przez dzien­
nikarzy innych ośrodków a także 
prasy centralnej.

Okazją do bliższego kontaktu z 
hokejem na trawie był trening 
kadry narodowej na stadionie 
Grunwaldu, obserwowany przez 
dziennikarzy oraz kilkugodzinna, 
bardzo interesująca konferencja 
prasowa w PZHT.

Podobnie było z kręglarstwem, 
a rozegranie pierwszych mi­
strzostw Polski dziennikarzy w 
tej dyscyplinie, pozwoliło uczest­
nikom zjazdu na bezpośrednie za­
poznanie się z walorami tej roz­
rywki ruchowej. Zarówno mi­
strzostwa rozegrane na kręgielni 
Energetyka, których zwycięzcą zo 
stał red. Teofil Różański z Tele­
wizji Poznań, jak i towarzyski 
turniej na asfaltowej kręgielni 
KW 04 wygrany przez red. Jerze­
go Kozickiego z lubelskiego „Sło 
wa Ludu” przekonały uczestni­
ków zjazdu do podjęcia kampanii 
popularyzującej kręglarstwo, trak 
towane dotychczas z przymruże­
niem oka jedynie przez tych, któ­
rzy nigdy jeszcze nie stanęli z 
kulą na torze.

Spotkanie z przewodniczącym 
WKKF i T Bogusławem Rybą koń 
czące dwudniowe obrady w Po­
znaniu potwierdziło, że program 
zjazdu uwzględniający tzw. po-

'dalekopisem]
WYGRAŁ MANIEWSKI

W drugim dniu turnieju klasy­
fikacyjnego, kadry tenisowej, do­
szło do niespodzianki w postaci 
porażki Orlikowskiego z Maniew- 
skim 5:7, 4:6. A oto pozostałe re­
zultaty: Rybarczyk — Nowak 6:1, 
9:7, Tadeusz Nowicki — Szewczyk 
6:2, 6:3, Wiesław Nowicki — Jam- 
roz 4:6, 1:6, Tadeusz Nowicki — 
Gąsiorek 7:9, 0:6, Orlikowski — 
Prystrom 6:1, 6:4.

DZIEŃ WYPOCZYNKU

Piątek był dniem przerwy w 
bokserskich mistrzostwach Polski 
i wypoczynku, zarówno dla zawód 
ników, jak i dla sędziów, trene­
rów i działaczy. Ci ostatni obra­
dowali przed południem nad no­
wą formą pracy PZB, ale po wysłu 
chaniu referatu wiceprezesa PZB 
— mec. Wasilewskiego oraz krót­
kiej dyskusji, projekt pozostawili 
do rozpracowania komisji statu­
towej.

Zawodnicy, którzy dziś walczyć 
będą w spotkaniach półfinało­
wych, odbyli przed południem tre 
ningi, a godziny popołudniowe po 
święcili na odpoczynek.

FINAŁY BOKSERSKIE W PR

W najbliższą niedzielę zakończo 
ne zostaną bokserskie mistrzo­
stwa Polski w Krakowie. Polskie 
Radio przeprowadzi bezpośrednią 
transmisję z walk finałowych. Po­
czątek o godz. 13 w programie I.

PORAŻKA ODRY

Rozegrany w Pabianicach towa­
rzyski mecz piłkarski pomiędzy 
miejscowym Włókniarzem a pierw 
szoligową Odrą Opole, zakończył 
się niespodziewanym zwycięstwem 
gospodarzy 1:0 (1:0). W czasie me­
czu poważną kontuzję kolana od­
niósł napastnik Odry — Brejza.

(t)

Rynek) — g. 9—15; NARODOWE — 
g. 9—15; RZEMIOSŁ ARTYSTYCZ­
NYCH (Zamek Przemysława) _ 

igodz. 10—15.

KONCERTY
AULA UAM — g. 19.30 _ Kon_ 

cert symfoniczny; dyrygent Zdzi­
sław Szostak; solistka — Martha 
Argerich (Argentyna) — fortepian. 
WYSTAWY

SALON ZPAP (Arsenał): — Ju­
liusz Joniak, Jan Szaucenbach _  
malarstwo — godz. 10—18.

BWA (Stary Rynek) — wystawa 
filatelistyczna „Poznań 1945—1965” 
— g. 10—19. v

BIBLIOTEKA E. RACZYŃSKIE­
GO (pl. Wolności 19) — wystawa 
pt. „Pamięci ofiar hitleryzmu” — 
godz. 10—17.

MUZEUM KULTURY I SZTUKI 
LUDOWEJ (Mostowa 7/8) — „Sztu­
ka Starożytnego Meksyku””— g. 

znańskie sporty był słuszny, u- 
czestnicy spotkania w „Domu Tu­
rysty” (tutaj ukłon pod adresem 
kierownictwa i załogi „Domu Tu­
rysty” PTTK, która poziomem 
usług zaskoczyła nawet tych, co 
to z niejednego pieca chleb jedli 
na wielu kontynentach) byli zgod 
ni, że Poznańskie nie może mieć 
monopolu na te dwie dyscypliny; 
zapowiedzieli, że zrobią wszystko, 
aby zainteresować nimi cały kraj. 
Życzymy powodzenia! (Bod)

Podczas poznańskiego zjazdu 
KDS ogłoszono nazwisko laureata 
konkursu Złotego Pióra, którym 
został red. Krzysztof Blauth ze 
„Sportowca". Znany publicysta 
sportowy i turystyczny odbiera 
właśnie nagrodę z rak dyr. An­

toniego Milera z GKKFiT.

Za najlepszy dział sportowy pra­
sy terenowej uznany został przez 
jury konkursu Złotego Pióra ze­
spół lubelskiego „Słowa Ludu" 
Na zdjęciu laureaci nagrody ze­
społowej red. red. Jerzy Kozicki 

i Andrzej Wawrzycki.
Fot. (2) — K. Przychodzki

Koszykówka

0 wejście do I ligi
We Wrocławiu rozpoczął się 

wczoraj trzydniowy turniej koszy 
kówki męskiej o wejście do pierw 
szej ligi. Biorą w nim udział czte­
ry drużyny: Zawisza Bydgoszcz, 
Olimpia Poznań, Pogoń Prudnik 
i Slęza Wrocław.

W pierwszym meczu Olimpia 
Poznań pokonała Pogoń Prudnik 
75:44 (32:20). Najwięcej punktów 
dla zwycięzców uzyskali: Małek 
— 18 i Geleta — 17; dla pokona­
nych: Palka — 18.

W drugim spotkaniu Slęza Wro 
cław wygrała z Zawiszą Byd­
goszcz 73:51 (35:12).

Podobny turniej rozpoczął się 
w Łodzi. Startują w nim: Skra 
(Warszawa), Korona (Kraków), 
AZS (Gdańsk) i ŁKS (Łódź).

W pierwszym spotkaniu ŁKS 
zwyciężył Skrę (Warszawa) 71:6° 
(28:26). t

Drugie spotkanie pomiędzy Ko­
roną (Kraków) i AZS-em (Gdańsk) 
zakończyło się po dwóch dogryW- 

1 kach zwycięstwem Korony 82:81

DYŻURY
SZPITAL MIEJSKI IM. FR. RA- 

SZEI (chir., interna, otolaryngob), 
ul. Mickiewicza 2, tel. 472-51;

SZPITAL MIEJSKI im. STRU­
SIA (okulistyka), ul. Walki Mło­
dych 7, tel. 511-11.

STACJA POGOTOWIA RATUN­
KOWEGO M. POZNANIA (Cheł­
mońskiego 20) obsługuje tylko na 
terenie Poznania: wypadki ulięz- 
ne i w miejscach publ., tel. 09', 
nagle zachorowania w domu: 
544-44 i 544-45; porady lekarskie 
tel. 637-35.

WO.TEW. STACJA PR (Kościusz­
ki 103) — tel. 566-66.

APTEKI: A. Lampego 2, Marcin 
kowskiego 11, Dzierżyńskiego 107, 
Dąbrowskiego 76, Głogowska 47. 
TYLKO DYŻUR NOCNY: Wino­
grady, Główna 53, Starołęcka 79, 
Swarzędzka 6, Ostroroga 6.


